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Gabinet J23EG2 nie utworzony.
P. Korfanty prowadzi rokowania.
Dookoła przesilania.

NACZELNIK  P A Ń S T W A  P O W R Ó C IŁ  
W C ZO R AJ DO W A R S Z A W Y .

Warszawa, 18. 1’pca.
Naczelnik Państwa 17. bm. rano .powróć1'} 

l  iBtrzieŚGśa Liitewskii&go, gdzie 'przebywał w  celu 
wtzięóa udziału w  uroczystościach Dywiżyi Sy­
beryjskiej. CAWO-

NACZELM K PAŃSTW A I SYTUACYA.
„Przegląd W ieczorny" donosi1, że bazpośred- 

j njfo po swym przyjeMzie Naczelnik Państwa parzy 
jąt raporty kanoelas-yi cywilnej w  sprawie sytua- 
cyi, oraz komutókat blbfcu certtrowx^-prawrTOOwe- 
go. Według pogłosek w  tej ostlatrtej sprawie, ma 
być wydany komunikat oUcyalny. (AW ).

Co powiedział Naczelnik Państwa
posłom: lede o wieżowi i Rossetowi.

Warszawa, 18. lipca. la przepuszczać, że rozmow? w  niektórych mo-

Pósłowbo Federawicz i Rosseł Wydali komu­
nikat z powodu pewnych wzmianek w dziennf.- 
bach porannych w  sprawie ■ośwadcziCihla Naczel­
nika Państwa, na które powoływały się' sfery 
zbliżone d!o kół państwowych. Komunikat pod­
kreśla- dwa fakty: 1) Naczelnik Państwa wypoyfte- 
dizraf się w  ten sposób, iż postanowieniem Jego r.ie 
przeszkadzać i 'Cidimówiić współpracy z rządem jest 
rfezależne od osoby premiera, 2) uważa uchwałę 
z 16. czerwca dotyczącą Kom!isyi Głównej za prze 
szkodę do utworzena przez niego gabinetu równo 
wag? stronnictw. Komunikat przytacza dosłownie 
odpowiedź 'Naczelnika Państwa na .pytańte, cziy 
lustąipierfe Jego-ma być zależne od; osoby premDe- 
ra. Odpowiedź ta brzmiała: „Nie. D^cyzya moja od 
unoby premiera nie zależy. Nawet gdyby desygno 
watry byt najbfższy ltiój przyjaciel, moje zasadni­
cze stanowisko nie uległoby zmianie". Posłowie za 
znaczyli, że rozmowa, jaką prowadzili z  Naczelni­
kiem Państwa, odbywała się w  sposób, który tl:e 
upoważniał ich do pomieszczania poruszanych 
w  niej potocznie spraw, oraz poglądów ‘Naczelnika 
Państwa. Nadto posłowie zaznaczają, że stosunek 
?ch zawsze lojalny do Naczelnika Państwa pozwa-

JEDEN Z POW AŻNYCH KANDYDATÓW  NA 
MINISTRA NIE PRZYBYŁ DO W ARSZAW Y.

Warszawa, 18. lipca.
„Gazeta Warszawska" donosi, że prace Kor­

fantego nad skompletowaniem gabinetu są na u- 
koóczeniu.

Lista irie mogła być jednak przedłożona w po­
niedziałek Naczelnikowi Państwa, wobec tego, że

memtach nosiła charakter bardziej urzędowy, niiż 
prywatny. (AW ).

WYJAŚNIENIE KANCELARYI CYW ILNEJ N. P.
Warszawa, 18. lipca.

Odnośnie do komuifkatu, ogłoszonego w  dzien­
nikach 16. bm. przez stronnictwa, które spowo­
dowały desy gnący ę p. Korfantego na premiera, 
kajnioelarya cywilna Naczelnika Państwa koimurii- 
kuje, że ikwestya niledokładności kcnstyiucyjmych 
zasad tworzeira rządu w  Polsoe została zainicyo- 
wana f poruszona w  lozmowie między Naczelm- 
'kiiem Państwa a pas. Federawhcz&m i Rossetem 
nie przez Nacztfnika Państwa, lecz przez p. Ros- 
seta.

Naczelnik Państwa natomiast w  swctch roz­
ważaniach o  sytuacyi, a przeprowadzonych w  
czasie tej rozmowy kwestye te całkowicie po­
minął. (PAT).

PREZ. MIN. ŚLIW IŃSKI W  BELWEDERZE.
Warszawa, 18. lipca.

W  poniedziałek o 2 popal. Naczelnik Państwa 
wezwał cło siebie na 'naradę .prezesa ustępującego 
gabinetu p. Śliwińskiego.

jeden z kandydatów poważnej teki przybyć miał 
do Warszawy dopiero we wtorek rano. P  nadto 
Korfanty jest w  perirakracyach o drwte teki drugo­
rzędne.

W  poniedziałek wieczorem miała się odbyć 
konfereneya kierowników stronnictw większości.
(AW ),

Wojewoda Grabowski 
kandydatem na ministra*

, Przegląd W ieczorny" podaje., że Korfanty w 
poniedziałek przeaipołudni-ein zwrócił się do pęc 
Marynowskiego i Kamieńskiego, prosząc o sta. 
nowczą odpowiedź w sprawie objęcia przez nieb 
tek. Odpowiedź dotychczas wie jest zmaca. W  ra­
zie odmowy Kamieńskiego —  Korfanty zamierza 
ofiarować tekę spraw wewnętrznych wojewodzi* 
lwowskiemu Grabowskiemu. (AWD.

Z A M IA S T  MIN. SO SNKO W SK IEGO  
GEN. SZEPTYCKI.

„Przegląd W ieczorny" notuje pogłoskę, Ao 
Korfanty rnbał się w  ptafiecMatek zwrócić do gem, 
Sosnkowskfego z propozycyą pozostania: w  inzą- 
dziiei. W  raziie nie doprowadzenia do porozumienia, 
koła prawicowe —  według „Prztegi. W lecz “  — 
omawiają możliwość zwrócenia się do gen. Szepty­
ckiego z prbpozycyą objęcia teki spraw wojsko­
wych.

W  sprawie teki spraw zagranicznych wyku­
wana jest kandydatura p. Phidńsfcego, oraz ,proi 
Żółiowskfego z Poznanid.

DZIŚ POSIEDZENIE SEJMU.
Warszawa, 17 lipca.

Na dziś na gadz. 4 po pał. zapowiedziane jest 
plenarne posiedzenie Sejmu. Na porządku dzien­
nym dalszy ciąg dyskusyi nad ordynacyą wy­
borczą. (RAT.)

PODZIĘKOWANIE W OJEWODY RYMERA
Katowice, 17 hpca.

Wojewoda śląski Rymer ogłosił w  pismach 
podziękowanie wszystkim tym, którzy przyczyni­
li się do uświetnienia obchodu uroczystości połą­
czenia G. Śląska z Rzecząpospolitą1 polską, zazna­
czając, że uroczystość ta była wielką mamiesta- 
cyą, świadczącą o nierozerwalnych węzłach łą­
czących starą dzielnicę Piastową z Polską i że od 
byia się ona w  największym porządku.

NIEMCY W  OBRONIE ESERÓW.
Berlin, 17 lipca.

Prasa niemiecka podaje, że wybitne osobiste*' 
ści niemieckie, między innymi prof. Einstein w y­
stosowały do sowietów wezwanie w  sprawie pro­
cesu eserów, domagające się zaniechania zem­
sty. (PAT.)

ZAŻARTE W ALK I W  IRLANDYI.
Dublin, 17 lipca.

Pod Limerick toczą się w dalszym ciągu wal­
ki. Obwarowanym silnie powstańcem, odcięty?# 
od świata, grozi śmierć głodowa. (PAT.)

P .  K o r f a f t f t r  n i e  z ł o ż y ł

J e s s & z e  s a b i n t f i i .
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KROlKi PRZEGLĄD WYNURZEŃ PRa SY  STOŁECZNEJ,
ninia, że K^rfante —  to syn gófnślka górnośląski łe-WarszHwa, 17 . liipca.

JPiras# StWtejdjpa wszielMich oM ent zajmuje się 
iŚŁgro; sprawa obecnego przesi-Iienia. ftziecz prosta, 
że pogJądy poszczególnych organów na osobę p. 
Korfantego, są: bardzo różne. Kia cfcaraJctenystyki 
pordajeiity znatoteranfejszo ustępy artykurow Więk­
szych jjfJsni warszawskich.

^Kobotnis”  występuje boi im  ostro prae-dwiko 
przyszłemu gajfc&jpwi; p. Ko-rfanitego. Zowie go 
ppsfeim Rnryszkfewte.cmi, sepaa utystą poznań- 
stókn, pumtooriiiłiem Napfierafslktiego, człowiektem 
bez zasad i bez skrupułów mcratnych, demagogiem 
z zautóaróearn cyktatora, awolietarłkfem metody 
ipsbcyjre?] bprtateśdL Zarzuca mu, ż's brał perią- 
dzia lotd W. !K. N. i od Erabergeira. Według uRobot- 

■J^ka“ Koa fanty jest antysemitą i ua^Tenapstl 1 
był wirogtem gabinetu Moracze wsiktego.

JKuryer Polski" zowie obecne położenie poh- 
tyc3Jr*°i w  Ptdsce pomieszaniem języków i Witeżą 
Babel.

„Kuryer Poranny" nazywa ?ist p. Wojciecha 
Kon jm lego dk> Naorelrfika Państwu z  zawiado- 
mfenóem o  twotrzenlm gabinetu „zancbwałem

Katow ice, 17. lipca.
W  niedzielę odbyła się tu uroczystość z 

okagyi zjednoczenia G. Śląska z Rzecząpospo 
lita. -Miasto by ło  bogato udekorowane. P r z y ­
by li: imieniem Naczelnika Państwa oraz pre­
zydenta m inistrów: minister spraw' wewn.
Kamieński, dalej m inistrowie D aiowski, Os­
sowski, M arynowski, Cnodźko, biskup poło­
w y  Gall, przedstaw iciele wojskowości, z  ra­
mienia Sejmu marszałek Trąm pczyński i w i- 
cemarśSaPk Bojko z kilkudziesięciu posłami, 
nadtir przedstawiCRjle organizacyi, instytucyi, 
spułecz-nych. stow arzyszeń i cechów ze sztan 
darami, reprezentanci miast, sejm ików po­
w iatow ych, organizacyi zaw odow ych  i kultu- 
ra'nych.

Z dw orca udano się na nabożeństwo po­
łowę. Kazanie okolicznościowe w yg łos ił ks. 
Kubina. Minister Kamieński odbył hniein ©m 
Naczelnika Państwa rrzftgiąd wojsk.

•Następnie odbyła się ceremonia przejęcia 
ziem i śląskiej przez rząd polski. W o je  w  uda 
Rym er puwital przedstaw iciela Naczelnika 
Państwa, rządu, Najjaśniejszej Rzeczyposoołi- 
tej, oddając imieniem ludu górnośląskiego jego 
serce, ziem ię i skarby i ślubując dozgonną 
w ierność O jczyźnie.

M inister Kamieński w  odpow iedzi w yra ­
ził uczucia podziwu i czci dla tych, których 
dziełem  są te dni radosne i świetlane. W resz ­
cie zapewnił, że  rząd, szanując autononrezne 
potrzeby w ojew ództw a śląskiego, uczyni 
wszystko, aby mu zapewnić opieke i rozkw it 
i zb liżyć z  innymi dzielnicami Polski. Rząd o- 
czekuje nawzajem, że lud śląski z  całą ufno­
ścią odnosić słę będzie do sw ych braci i do 
sw ych w ładz.

Marszałek Trąm pczyński podniósł boha­
terstwo ludności śląskiej, które p rzezw yc ię ­
ży ło  intrygi całego św iata i sprawiło, że na­
rzucony plebiscyt przemienił się w praw dzi­
w e zw ycięstw o  Polski.

Następnie radca w ojew ództw a p. Kaspa- 
relc odczytał u rzędow y akt przęjęcki Śląska 
przez Polskę. Imieniem zjednoczenia polskich 
stowarzyszeń odczytał p. Adam Zamoyski a- 
dres dziękczynny dla Korfantego.

P o  wygłoszeniu jeszcze kilku m ów  i po 
odbyciu pochodu udano się do miasta, gdzie 
się odbyła defilada wojsk. P rzy  tej okazyi 
minister Kamieński i inni delegaci rządu w y ­
razili gen. Szeptyckiemu najgłębsze uznanie.

pio, ,mł'ał życie bardzo twarde t skupiał fcoło jiehie 
mfodażież polską zarówno W fffinazBfium, jak i rta 
uiiwersytede wrocławskim. Aresztowany prziez 
Władze pruskie i wroafany z unkwersytetais po- 
świędM s6ę .dzSsnrf&prscwtt. Lud połskś ma Górnym 
Siądkw, ocenił jago pracę 1 już w  r. 1902 wybrał go 
posłem do Sejmu piUaHego, a wnet li do pam r 
mentu iR zesy  irteimedde-j Bjyf tto łfc z  B eży  na 
łAemców. Brotostos a-l praedlwta aktowi ó. listo­
pada 1916 r. i jawnie w  par umend'© roeahierkbr 
zażądai d?a RofeSct miepoldiegtośri.

..Rzeczpospolita* pysrae, że źródłem, skąd p. 
Daszyński czerpie swe zarzuty pr^eewko- panu 
Korfantemu, jest organ wsaechriiunie-ckii „Der 
sohwarze Adler“ , który podczas aikicyi pteb*scyto- 
wej o  Górny Słąsik niiiotai n eslychafne oszcaei ■ 
stwa na bojciwmiika Połstó o tę zśemfę,

^Kuryer .Warszawski*4 pisze, że  przebity ko 
Kjorfantetmi posypały się oeres, uazscziersitwai, przeid 
stawiające go jako mlordteircę, zdrajcę staniu « czło­
wieka nieczystych irąk. Ale K  jrfanty nie ufąjcł się 
tych zarzutów, sacoro wcztoraj prziystąiptł dio rwe

W  gmachu w o jew ództw a  odbyło się 
przedstaw ienie w ładz -wojewódzkich repre-i 
zentantotn rządu i Sejmu. Przem aw ia ł tu w o­
jewoda Rym er, na co odpow iedział marsza- 
łeic Trąmpczyński. Następnie w ręczy ł w oje­
woda Rym er przedstaw icielom  rządu i w oj­
skowości dary w o jew ództw a  śląskiego.

Potem  odbył się wspólny obiad, w  czasie 
którego  wy głoszono szereg przem ówień. —  
W ojew oda  Rym er zakończył sw e przem ó­
wienie toastem na cześć Naczelnika Państwa, 
minister Kamieński na cześć ludu śląskiego, 
mecenas -Wolny na cześć marszałka Sejmu i 
posłów sejm owych, marszałek Trąm pczyński 
wniósł toast m? czećć armii pciskiej w  ręce 
gen. Szeptyckiego. Następnie przem ów ił kon­
sul francuski w Katowicach.

Mew/ca wyraził cześć óbu anmfom, tradyc1"'- 
braterstwa wspólnej iurtośr; i wspólnej obrony 
francusko-polskiej. Zakończy! okrzykiem: N'.ecb 
żyje Polska. Orkiestra odegra ta hymny -narodowe. 
iPcdżęh-owaf w  języku francusJrim nkniister Ol­
szewski, porfńusząc wdzięczność Polski dla Fran- 
cyf ii wsoóiność kitealów i 3rrtetesó^r.

O gK dz. 18 odby-lo się uroczyste przedstawię 
irae w  reatnze mtejoikim przy udziale an^rstów war- 
szaw-isikiich: o godz. 21 raut O godż. 23 przeważna 
część gości i>djechala do Warszawy, żegnana na 
•dworcu przez przedsiawicieK: województwa, sjo- 
{©czeństNya 1 wójska z gen. Saeptyckóm ra 
czele. (PAT).

ZADANIE ZNEUTRALIZOWANIA BAŁTYKU.
Ryga, 17 lipca..

Fińska prasa socy-atno-demokratyczna oma­
wia konieczność zneutralizowania morzu Bałtyc­
kiego.

W  sprawia tej zdaniom prasj" państwa bałty­
ckie, Szwecya i Rosya muszą powziąć jak najry­
chlej postanowienie. (PAT.)

DOTv CZKA FSTOŃSKO-ROSYJ9KA.
Rewel. 17 linca.

Na pograniczu estońsko-rosyiskieTn pod INko 
wem oddziały estoirskie ściągane są z posterun­
ków, przyczein do.sz'o (fn lormalnoj bitwy z udzia 
łem artyleryi z  od‘fziałami, które przybyły je 
zmienić. (PAT.)

Czic/et* n następną L8n:na.
„Times“ donoszą* źe wedle nowego statutu 

rady -komisarzy ludowych, następcą Lenina zo­
stanie Cziczerin, zaś następcą Czjczerina na sta­
nowisku' mii-n. spraw zagranicznych zostanie Kre- 
sińsfcij, Trocki zaś który obejmie tekę ministra o- 
światy zgadza się na nominacyę Gziczerina.

Odpowiedź Anatole Frarsca
Gorki mu.

Swego czasu zwrócił się Maksym Gar kij z 
-prośbą dc Anatola France o mterwen-cyę na rzecz 
socyalistów moskiewskich. France odpowiedział: 
■dVogi obywatelu Gorkij, żałuję bardzo, że nie 
dość zna-m sprawę o której mi pan pisze i że nie 
mogę osobiście śledzić przebiegu obecnego proce­
su przeciw socyauistom w  Mosiowie. Jak pan, w ie­
rzę, że ludzie, o których mowa, służyli sprawia 
wyzwolenia narodu rosyjskiego i równie jak pan, 
wierzę, że ich zasądzenie zaciążyłoby barozo na 
losie irepubliki scwieckjej. Z ca-iego serca przyłą­
czam się do wystosowanego przez Pana apelu ao 
rządu sowieckiego, którego jeden z członków jest 
prokuratorem w  procesie. Braterskie pozdrowienia

Anatol France.

Z? sp*aw ukra Oskich.
K U 6 W  POD ZOREFORMOWiANYM 

SYSTEAIEM BOLSZEWICKIM .
(p.) ,JRussp<rass“  donosi o  wpiy^ae reform 

boszewrakich na życie w1 Kśowie. iPtióez czysto 
forrmiinych różnic, -nie wifele zmieniło się w rze- 
ezywisioścń;. Gctaieriegdżie można ze baczyć jakąi 
gazetę poza urzędiowiymi, lOidinawtonio much tram­
wajowy ,na (niektórych Itacacfa, ale cłiioclz-ą po Mcl> 
dawa —  trzy wagony załerdw e  z oknami zabitemli 
„siowieak-fem szkłem", t  j. deskami? i  tym  podcibm 
„reformy". Natomiast prz^ciwzcziotna czepezwy- 
czajka prowacJi dałej swciję dŁzCfełahłaść. Pod ko- 
-nliec maja otcfdalał itójewskiego okr- ĝu- woj&nnieigg 
ogłosi! (rejestna-cyę oficerów, którzy Medlyjiaobyfełi 
służyli- w  białych feriach.

Ceny artykułów żyn^ś-Jtow-yd. eoSdołwłek 
ohri-żyty się ze v'zględu ua aizyszfe zibśoiry. (po- 
ciągir prwpehuone bandlatrzaimi’̂  ktpępjy po wsf^ach 
zatuleniają towary na żywność. W  wtag^naicti istoa 
aulkia W reigo. 'Wszystko razem : tefnoiść, delęta, 
wieprze, psy, kutry ćtp. Za rróbke cen nsecb posłu­
ży, że „Wtety dla. Haw" kontują 460.<X)C u f f l l  od 
sztuki.

Nauka sła-fe silę- taikże łń^mm-t-jszyiin feksusem, 
jak' strawa fizycz-ra Przeszła- w  ręce rrywatne, ą 
„dyneTK-torzy" oznaczyli teksy po 5-*7 miżonów 
ruimf z.a pół roku. W-etu- ctmSpntów było wobec 
■tego zmuszonych poiraudć suwjya.

WsfcutelK zaostrzonej waMi o był szerzy się 
bandytyzm, ;na który wystawiona- szczególniej 
lisdn-̂ .ść wf-ciska, iktóra je-st zupełnie bezbromnai, bo 
broni mieć -niie wiotaoi, a pokcyti riitema żadnej. Ten 
stan uzecziy w-ywobije antysow^yckte nastroje 
wśród szmJkiidh mas.

RUS PRZYKARPACKA NIEZADOWOLONA.
.yltorgeiizeitifflig" >xw iszczą •barespomtdeiicyę 

z Ungriamt, pirzedśta-włajiącą opłakane za®>edoaflii'e 
■Rusi przykarpa-cMiG przez raąiCu ozjecboskrwacldl.

SzczegóŚnśej r rd i pocztowy, t.tograłjcamy il 
t-Jletonlczpy jest niemrawe utrudiniicwiy, wskutek 
tego, że wtiefe urzędów pociztoyych, Sstrijejąoyidi 
za czasów autstryia-idtohi, ur.e z-ostaro dotychczas 
reoktywmranyh i to nawet w  centrach przemy- 
sKjwych. Trudności, te są tak wMkie, że w  miej- 
scowcżctach nadgrainiczinych trzeba ^:ę waJeŁlać 
di& irmmiństkfch urzędów pocztowych..

Ciekawe są też row ooy tego raamedb rnia. Oto 
pewua wfelka tetryka, zaiiraduiiająca ’xmad 1000 
•róbotoiików', milmo starań 'nie może dostać tefeito- 
Inil, pontoważ dyrekeya jest ź b  notowana poli­
tycznie.

Kore^pcndent dodaje do tej wiadoiniorci sv.toia 
uwagę. T c  u.zauadnt!en,i 3 w  dzisiejszych stosan- 
kacb, gdy można z Koszyc do iBudapesztui tetefcało- 
wać offtcyalhi.e, wydaje się po prosta komiczne.

Tak wilec i z  Cżecljów Ruś nłie jest zadotwetoa-

pismem .
„G łzeta Poranna" ( t  ziw. 2 Gncsze) T-rzypo

-rzcsla rząau.

>fęcia G.
H ISTO RYCZNY DZIEŃ W  S T O L IC Y  W O JE W . Ś L A S K IlG O
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l z Władczyni świata i odtwórca Prezydenta Barrady.

Morderstwa polityczne w  Bułgaryi.
Sofia, w lipcu.

Jeszcze nie przebrzmiały echa zamordowania 
dyplomaty Aleksandra Grek-owa a już znowu po­
pełniono trzy morderstwa polityczne.

Zamordowany został prefekt policyi Pano 
CziJdew, trzema wystrzałami rewolwerowymi w 
Chwili, gdy opuszczał mieszkanie. Sprawców nie 
ujęto. Tego samego dnia został zastrzelony iuspek 
tor więzień Iwan Iwanow, w  chwili gdy wchodził 
do więzienia. Sprawców również nie ujęto. Rów­
nież tego samego dnia wyłowiono w  jednym ze 
stawów zwłoki nieznanego mężczyzny. I tu pod­

kład morderstwa wydaje się, że jest polityczny.
Dnia poprzedniego otrzymał solrcytator adw-o 

■kacki w  P le w ie  Gerganow .przesyłkę pocztową, 
która przy otwieraniu eksplodowała i rozerwała 
go formalnie w kawałki. Żona i dziecko Ciergano- 
wa odnieśli ciężkie rany i stracili wzrok. Oerga- 
now był so licytatorem w  kancelaryi dwóch adwo­
katów, którzy o te? byli wybitnymi przywódcami 
socyalistycznymi i przesyłka mordercza była 
prawdiopodoorwe dla nfdi przeznaczona. I ten mord 
ma więc tło polityczne.

Tralftat polsKo-rumuńshi
Według informacyi, udzielonych przez posła 

rumuńskiego, p. Florescu, współpracownikowi 
warszawskiego .JKuryera Polskiego*, traktat han­
dlowy polsko-rumuński, który podpisany rok te­
mu dotychczas nie wszedł jeszcze w  życie, zape­
wnia obydwom krajom klauzulę największego u- 
przywilejowania i dotyczy nielylko stosunków 
czysto handlowych kupców naszych, ich prawa 
wzajemnego etablowania się, nabywania, wystę­
powania w sądzie itp. Ustala on również dopusz­
czenia i wzajemne uprawnienia rozmaitych towa­
rzystw i spółek handlowych i przemysłowych. O 
mawia także sprawy transportowe, komunikacyi 
pocztowej, telegraficznej i telefonicznej, nawiga-

cyi i żeglugi na rzekach granicznych, jak Dniestr 
i Czeremosz.

Rumunia reflektowałaby na maszyny rolni­
cze polskie, artykuły metalurgiczne, tkaniny, wę­
giel, wyroby szklane, porcelanę i -tp. Rumunia mo 
gła zaś Polsce dostarczać w  ostatnich latach zbo­
ża. Mogłaby również dawać bydło, skóry surowe, 
niektóre cwece świeże i suszone itp.

W  realizacyf wymiany towarów między obo­
ma krajami przeszkadza niekorzystny stan naszej 
watuty, lecz jest to zjawisko przemijające, rów­
nie, jak i pewne trudności transportowe i admini­
stracyjne, wypływające na zahamowanie ruchu 
naszych transakcyi.

J?am f?a?u50 2 córee*

E S L A ^ ł S i

Trocki przeciw socyalistom zagranicznym.
Lwów, 18. Hipfca.

Trocki wygłosił mowę na kongresie panrosyj- 
skim kooperatyw wojskowych w Moskwie mowę, 
w  której omawiając protest socyaiistów zagrani­
cznych powiedział: „Prasa zagraniczna podnosi 
dość często,, że rząd sowiecki wywija drewnianą 
szabełką. Czynią to właściwie teraz socyaliści za-

MARCELI PREVOST.

DONŻUANKI.
POWIEŚĆ.

(Przekład autoryzowany).

Przełożył 

Kazimierz Bukowski.

graniczni, rzucając groźby pod naszym adresem, 
Organ niemiecki „Fr-erheit** twierdzi, że socyali­
ści pociągną do odpowiedzialności rząd sowiecki 
za każdą, kroplę wylanej krwi ich przyjaciół. Inte- 
resującem byłoby przedewszystkiem w  tej zaro­
zumiałej deklaracyi dowiedzieć się, gdzie i jakie 
są środki, aby groźbę tę wykonać.

Cła lysti smysfHisi!,
. śforsy fiozersfal! we fc*«wlE
Swielny Taatr Rozmaitości

BDHIERKA
s Parła gsftloizli (3pel pieniisfii).

Codziennie (deszcz czy pogoda w krytym teatrzyku)

| M  priQf3.ii imm\m tama. wml'I
Pierwszorzędni artyści. Orkiestra 26 p. p.
1) Mistrzyni sli zslan u. 2) Błyskawiczny u alarr. 3) Na 
szczu i,ich. A) Pieśniarka, ś) Tańce amer. 6) Sip cwaczka 
op.’ r. 7) Tineczna fantazye. 8) Akt iluzjon. 9j Skrzypek 
wągiei. 10) P Iski komik. 11) F ranc-ang. d iet tanecz. 

1 2 )!’ kart la inrsa „O j ten rneranin". 
P o c zą ta K . o  g o d z in i e  2 0 - t e j ,

część PIERWSZA.

-Powabny Jan de Trevoux, objąwszy sWtofcmf 
ramionami błękitnego pazia czarnowłosą sylwetkę 
jaktejś Berty Lbran-dc, trącał łokciem jakiegoś po­
dejrzanego, bardzo młodego i pięknego młodzień­
ca, śdisfleającego jakąś wielką, wychudłą damę, o 
twarzy wamptlra, przedziurawionej histerycznymi 
oczami. Grube męskie ręce o nadgryzionych 
paznokciach gniotły tłuste zmarszczki damskich 
pleców. Tułaj, na przysuniętych razem krzesłach, 
nachylone ku sobie pary ‘kończą jakąś rozmowę, 
nawiązaną w  wirze tanga. I tak Kairi la Engelmarm 
jfiedzf ze swoim eleganckim partnerem, -który 
wpatruje się w  nią, jakby chciał zgłębić jej duszę. 
Tak samo wielka kbtężna HJSa i Ramon Genaz. OL 
mniej dbali' o formę, dobrowoMle opuścili1 stół 
księcia li usiedli przy stoiku balkonowym, gdziie 
ich pokazywano, ją, opartą- pięknym tukiem na­
giego swego' ramieniia o  ramię smokinga i piesz­
czotliwie głaszczącą jjięknerbi sw>emi rękami małe 
i tłuste ręce H-iszpana. tymczasem kelnerzy lali 
bezustendie białą pianę z nowych butckik, a po­
tem uprze jidie zagia-miali i 00-f rablco-wc banknoty, 
jako zapłatę za najskncwnriiejszy posiłek... Mu-rzyni

bili jak szaleni w  bębenfcf, dęli w  trąbki -i piszczał- zresztą męczy się w  tańcu... Ramon1©! Juiż zaiuzęli. 
iki: r siepal; pianino, jak dlżtoikej smagający swego „Kornim schnę!?**!
komta przed metą; winny zapach szampana zfewał I nie pożegnawszy się z Albiną, z imperty-
S ę z ckliwą węoiią papierosów egipskich, z sił- nendk-ą wyższością powlekła z so’bą swego Hisz- 
nymu perfumami unos&ącyrrl się z  włosów,, wstą- -pana w kierunku tego widówliskla, ,które nile jest 
zak, z  odorem, w yda la jącym  się z podniesionych godne oglądana**..

iJ L * ?  n ,W edI  wzbu<E? a ,y  odra^  i Na diuglim kiju- groom podniósł w  górę plakat
n t  li:par e w '“ sotonej malzowmie. , z następującem wyrazem, wypasanym- czerwomy-

tn ^ ra n ć : „A-trakcya!** Zwolna tancerze zajęli
to pewnego dnia wnętrzności na wzgórzu 21. Oto .njfejsoa. Skorzystać z tego kelnerzy, aby zebrać 
■kczego- wycinano ml ścięgno w  ©otuain. O oto - zamówifem:* na nowe buteM. -Gdy orkiestra grać

’ ° 7  n a5 Ś raiwięlfsze aaczęfa, para puścCta się w  tany na uprzątniętej
zatruto gazem w  MontdJdaer. co cię pozbawiło posadzce sali. 
pięknego barytonu, z -którego- byłeś dusnny.

Słowa te utonęły wśród milczenia. Orkiestra 
zaniikla nagle. Tań-cząoe pary skierowały się w

Oglądano bch i oklaskiwano przez czas jakiś; 
potem przestano s'ę nimi zajmować ii gdy prc-duk-

sfcronę stoików, dyrygowane przez zawodowych ' f  trwaJydatei‘ przy ^ s a a W c h  stolikach
tancerzy aranżujących zabawę. \MJ lelka ksi-ężna 
Hilda w  towarzystwie Ramona -Geniaiza, zbliżyła 
się do stołu- księcia. Przechodząc, pozdrowiła hra­
binę Andcr-ny w  międzynarodowym żargonie:

„Dear“ ! pani jest zachwycająca! Ale ifech

zaczęta silę znów rozmowa.
P rzy  stbliku hirabiiny Ande-rny zasieab znów 

goiśdie, a najpierw Kamila Engelnrann, która przed 
stawiła swojego dans-era: „Pan Maks Dutr zr, fy- 
tułamy szef banku. Usiadłszy na ućoczu, rozmai 
wlała z nto da i-ej, pailrząc mu uparcie w  oczy. Jan

między swoją
się pan? riiłe trud#, by zobaczyć owią a-traikcyę, jak ^  T :  b i ­
to mówią, owego Briksa z tą Tanagrettą. Pan Ra- j H i
mon Genaz, który sam jest wielkim artystą, ach! matką a 1® ê 4 Loma^  »b ta d  szy nagle r 
TinilKtnrterl UkT̂  SWe£ ° ^  ™  PCWtęśaiOpi-wumd/efrbar!... (uczyniła uprzejmy ruch) zapewniła 
mnie. że są bo zwykłe mamekny. któr>e Si-ę wynaj­
muje za zapłatą, jak murzynów z ja zzy - Zobaczy 
pani wkrótce pana Gena-za tańczącego z Virzćną u 
siebie, w  ogrodzie w  Passy...,

—  Patffi może być pewna... Będzie to dla -mriie 
Wielki- zaszczyt, rzdk? Genaz, kłaniając śiię,

Albina nie podziękowała..
-— Nie widzę pani Lel-eyr-e w towarzystwie 

Waszej Wysokości. Czy jest chora?
—  Tak... nieco przeziębiona, „paor tifng“ ! A

sairę, która u-śmtedhała się zdialeka- do kłartającę- 
go ślę jej Alberta Saulnolis. Benta dbmyśKła si:ę: 
przestała- słlę -nagłe uśmiechać '5 rzuciła błękitnemu 
oFoeiroW! tak p łomie,nćste i pełne oddianta spojrzę* 
-n:e, że bandzii-ej doświadczony zapomniałby o swo* 
jer zazdrości,

(C. cl nX
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Kiedy gmach głównej poczty zostanie oddany
io użytku?

(W Y W IA D  Z K IE R O W N IK IE M  O D B U D O W Y  INŻYN IEREM  D REM  TH U LL IE M )

L w ów , 18. lipca.

(p.) Odjęte już zastało z murów głównej 
poczty brzydkie zapoczwarzenie belek i rusz­
towań i ukazał się poważnie majestatyczny 
kształt fasady, uszlachetniony przez projekto­
dawcę rekonstrukcyi p. inż. Czerw ińskiego 
z szablonowego stylu austryackiego na pięk­
ny w  sw ej prostocie polski renesans z koroną 
trzech atyk w  chryzalicie, z których środko­
wa nosi drogie nam godło państwowe: sre- 
brnopiórego orła polskiego.

Juz robotnicy kończą w ypraw ę cemento­
wą, u dołu całego gmachu, już niemal goto­
w y, szeroki chodnik kamienny zaprasza pu­
bliczność na tę tak dawniej silnie zaw sze za­
ludnioną stronę ulicy I bezwzględnie każde­
mu przechodniowi nasuwa się pytanie, kiedy 
w reszcie główna poczta o tw orzy  sw e zam­
knięte jeszcze bramy, kiedy fala ludzka zacz­
nie się w  'nie w lew ać i w y lew ać  nieustannie 
jak ongi.

Pytanie to tern jest ciekawsze do rozw ią ­
zania, że z chwilą objęcia przez Zarząd poczt 
i telegrafów  odnowionego gmachu w  posiada­
nie i skoncentrowania w  nim wszystkich a- 
gend biurowych, -ustaną w reszcie te o lbrzy­
mie niedogodności, jakie pociągało za soba 
rozrzucenie i nieodpowiednie umieszczenie 
poszczególnych działów  poczty i telegrafu, a 
nadto, że tern samem miasto nasze uzyska 
wcale pokaźną liczbę lokali tfla celów miesz- 
k alitych.

A by módz czytelnikom naszym dać od­
pow iedź na to pytanie, udaliśmy się do kie­
rownika odbudowy z ramienia W o jew ództw a  
i niż. dra TliulUego z prośbą o informacye, któ­
rych nam udzielił najuprzejmiej, przyczem . 
korzystając z jego wskazówek, oglądnęliśmy 
wnętrze głów nego gmachu oraz dociągniętą 
do wysokości p ierw szego piętra przybudowę 
hali podw órzow ej.

Wewnątrz budynku głównego już niemal 
wszystko gotowe, wykańcza się jeszcze ro­
boty stolarskie i szklarskie, lakiernicy malują 
gotow e już przepierzenia, westybul g łów ny 
ze szklanym dachem zatrzymuje w zrok  nad­
zw ycza j estetyczną ozdobą łęków  filarów  w 
formie rozet, przypominających słoneczniki, 
co nadaje całości jakiś swojski charakter. 
G łówna klatka schodowa jeszcze niewykoń­
czona.

—  K iedy będą roboty w ykończone? —• 
zapytuję p. inżyniera Thulliego.

—  Budynek główny miał być wykończo­
ny z końcem llpca i oddany do użytku. Jedna­
kow oż strajk robotników murarskich przed­
łuży ten termin o parę tygodni. W  każdym 
razie oddanie nastąpi w  ciągu lata Natomiast 
budowa hall, rozpoczęta w  roku zeszłym , a 
następnie wstrzym ana wskutek braku fundu­
szów , zostanie wi najbliższym czasie dale* 
podjęta i ma być ukończona do Nowego Roku.

—  Jakie zmiany zaszły przy rekonstruk­
cyi i jakie będzie rozm ieszczenie poszczegól­
nych d z ia ło^ ?

—  Budynek g łów ny został przekształco­
ny w  ten sposób, że wejście od ulicy S łow ac­
k iego prowadzi do westybulu, do którego 
przytyka główna trójramienna klatka schodo­
wa, zaś w  jej przedłużeniu założona jest hala 
podw órzow a. W  części parterowej tej hali bę­
dą pomieszczone rozmownice telefoniczne, na 
dawanie depesz i inne pomniejsze biura.

Na pierwszem  piętrze będzie również 
w ielka hala dla publiczności, w  której będzie 
się koncentrował cały ruch, który przedtem 
odbywał się w  westybulu.

Drugie piętro zajmie centrala telefonicz­
na, obliczoną na kilka tysięcy abonentów, o- 
świetlona z góry.

W  skrzydle prawem  głów nego budynku

będzie odbiór i nadawanie pakietów oraz ma­
gazyny, na pierwszem piętrze biura poczty 
pakietowej oraz kasa etatowa, zaś na dru- 
giem  piętrze na długości blisko 70 m. duża sa­
la telegraficzna i pomniejsze biura dotyczące­
go działu, zaś w  nadbudowie trzeciego piętra 
od podwórza montuje się obecnie baterye a- 
kumulatorów dla linii telegraficznych.

Wejście główne do urzędu pocztowego 
znajdować się będzie obecnie od ulicy Syks- 
tiiakiei. Na lewem  skrzydle od ulicy Koperni- 
Ka w parterze mieści się duża sala listono- 
szów, mniejsza dla przerzucania (kartowania) 
poczty listowej, oddziały dia skrytek listo­
wych, na pierwszem  piętrze biura poczty li­

stowej, na drugiem piętrze biura telefonicznie, 
jak centrala telefoniczna, rozdzielnia kablowa, 
techn. Zarząd telefonów i ubikacye dla robot­
ników.

P rócz  głów nej klatki schodowej cały 
gmach obsługiwać jeszcze będą cztery  bocz­
ne klatki schodowe.

—  Jakie są koszta odbudowy?
Koszta odbudowy głów nego gmachu 

w ynoszą około 140 m ilioiiów marek, zaś 70 
m ilionów jest preliminowanych na przybudo­
w ę hali, co naturalnie podlegać będzie jeszcze 
zmiennej fluktuacyi cen.

Podziękow aw szy  uprzejmemu informa­
torowi, opuściłem gmach głównej poczty pod 
tern miłem wrażeniem, że oto znowu nieba­
wem ubędzie jeden z w idom ych znaków bu­
rzy  wojennej —  a odnow iony gmach służyć 
będzie rozw o jow i naszego życia  ekonom ice 
nego w wolnej, niezależnej O jczyźnie.

Uroczystość górno-śląska we Lwowie.
Lwów, Ig lipca.

4>.) Wielkie święto objęcia Górnego Śląska 
w  polskie posiadanie znalazło w  lwowskim obcho­
dzie w  <Mu 16 !>pca, słaby wyraz, niżliby tego spo 
dziewać się należało po tak zazwyczaj siłnem rea 
gowaniu naszego miasta na wszystkie przejawy i 
wypadki narodowego życia, tern więcej, że 
Lw ów  w okresie plebiscytowym i walk powstań­
czych na G. Śląska, stanął w pierwszym szeregu 
ofiarników, nie szczędząc ni grosza, ni pracy, tru­
du i krwi swej młodzi.

Niewiadomo zatem, czy to wskutek — jak się 
to mówi — wyekspensowania „energji obchodo­
wej" której tak wiele zaiste, więcej lub mniej po­
trzebnie, zużyliśmy w  ostatnich czasach, czyli też 
wskutek zajęcia uwagi sprawami przesibniowemi 
— miasto nasze nie przygotowało się do należyte-

wojskowych z gen. Jędrzejewskim, cywilnych 2 
wojewodę. Grabowskim na czele. Prezydynm mia­
sta reprezentował wicepr. Obirek. Jawili się też 
reprezentanci zagranicy, Nadtu wystąpiły korpo- 
racye ze sztandarami, Sokół, Związek b. powstań 
ców górnośląskich, Związek Obrońców Lwowa, 
weterani z r. 1863 a wreszcie liczne tłumy publi­
czności. Podniosłe kazanie wygłosił ks . W y­
szyński.

Po nabożeństwie odbył się w  kilku punktach 
miasta koncert muzyk wojskowych, wieczorem 
zaś przedstawienie w  Teatrze miejskim' poprzedzi 
ło przemówienie kap. R. Horoszkiewicza, który w 
rysach wyrazistych, energicznych, prawdziwi* 
żołnierskich skreślił znaczenie doniosłości rado­
snego faktu powrotu części Górnego Śląska do 
Polski, przypominając zarazem, że dalsza walka o

go uczczenia tego doniosłego aktu historycznego ten lud polski, którego znaczna część pozostała 
i dopiero dzięki inieyatywie i staraniom lwowskie- j Pod obcem -panowaniem, nieskończona jeszcze i ż«
go Związku b. powstańców górnośląskich. coś 
przecie się zrobiło. A więc w  przeddzień uroczy­
stości z okien domów- powiały flag: biało-czerwo­
ne, tramwaje przystroiły się w  chorą-giewski. a uli 
cami miasta przeciągnął wieczorem capstrzyk 4. 
muzyk wojskowych w  towarzyszeniu oddziałów 
żołnierskich.

Uroczystość właściwą rozpoczął w  niedzielę 
rano hejnał z w ieży ratuszowej, poczem o godz. 
10 odprawił ks. arcybiskup Hryniewiecki w  ko­
ściele arohikaiedira^nyim pontyfikalne nabożeń­
stwo, w którem- wzięli udział reprezentanci władz

czuwać nam nadal należy. — Po przemówieniu p, 
Horoszkiewicza odegrano operetkę „Biały ma­
zur".

Jakkolwiek więc, jak widzimy, obchód górno­
śląski obracał się w  ciasnycn granicach, to prze­
cież zaznaczył się jedną trwalszą wartością. Jesł 
nią broszurka „U zachodnich granic Polski11, wy­
dana przez Kom. Związku b. powstańców górno­
śląskich, a dająca wielostrunny obraz tego, co jtri 
dla utrzymania Górnego Śląska uczyniono i co je­
szcze czynić należy.

Obowiązek płacenia podatku od wzbogacenia się.
Lwów, 18. lipca.

Jak się dowiaduje „Gazeta Poranna" w  myśl 
ustawy z dnia 31. marca 1922 (Dz. U. iR. P. Nr 30 
poz. 238) mają osoby, obowiązane do zapłacenia 
podatku od wzbogacenia się z powodu odpłatne­
go nabycia nieruchomości, (z wyjątkiem tylko 
płatników, należących do kategoryi właścicieli 
gruntów o obszarze do 43 ha) przesłać Izbie .skar­
bowej najpóźniej w daiu 20 sierpnia 1922 szczegó­
łowe obliczenie podatku 1 podać w idem między 
tnnemi cenę, za którą nabyły odnośną nierucho­
mość.

Kto tę cenę .poda niezgodnie z prawdą, uleg­
nie karze pieniężnej w  wysokości od jednokrot­
nej do dwudziestokrotnej sumy, na której utratę 
naraził Skarb Państwa w  zakresie podatku od 
wzbogacenia się, albo w  drodze sądowej, karze 
pozbawienia wolności do jednego roku. Kto nato­
miast poda cenę nabycia prawdziwie, nie naraża 
się tern na karę za popełnione swego czasu zata­
jenie części ceny kupna.

Jeśli bowiem w dniu, w  którym Izba Skarbo­
wa otrzyma „szczegółowe obliczenie" podatku od 
wzbogacenia się, zawierające prawdziwą cenę 
kupna, władza skarbowa bądź wcale jeszcze nie

jeszcze zakończone orzeczeniem pierwszej mstan 
cyi, to postępowanie karne w  przedmiocie zataje­
nia części ceny nie będzie wdrożone, względnie 
nie będzie dalej prowadzone. Dotyczy to zaTówuo 
płatnika podatku od wzbogacenia się (nabywcy 
nieruchomości) jakoteż innych osób, współwin­
nych zatajenia.

A D 1 U  A
A^woKn* i Obrońca 50C1

i będzie miała skądinąd wiadomości o zatajeniu 
od nic Słowackiego i Sykstusklei w  p a rte rze ' części ceny, bądź wdrożone dochodzenia nie będą

Dr. Mirce!! OObBURD
otwrrzyl kancelaryę we Lwowie p-zy ul. Fredry 8 

i prowadzi ją wspólnie z adw. dr. Aleks, May rem.

Podziękowań e.
Widm. Panom Drom S. SaliathCAJl i ],

J l:k !ow l le arzom w Rożnictow e, składamy tą 
drogą, za ofiarną i pełną poświęcenia pomoc w 
leczeniu bł. p. m ża i oj a naszego Samu la Er- 
b-ra, serdeczne Bóg zapła<"

63̂ 3 żona z dtfećml.
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Deficyt teatralny wynosi - 32 miljony.
W  aktualnej a bardzo zagmatwanej 

sprawie naszych teatrów miejskich współ 
pracownik nasz (s) zwrócił się dc radne­
go i członka komisy? teatralnej p. Cliaje- 

. sa z prośbą o informacye.
(s) Panie Radco —  zagadnąłem p. Chajesa, 

wychodzącego z kanoelaryi dyrektora Czarnow­
skiego — może od Pana dowiem się czegoś no­
wego o przyszłej kampanii teatralnej?

O przyszłej kampanii nie mogę niczego po­
wiedzieć, ale w  tej chwili właśnie z pp. Sznajd em 
i 'Boi. Lewickim przeprowadziliśmy szkontrim i 
zamknięcie raclsumkowe teatrów za tok ubiegły. 
Bilans za czas od 1. lipca 1921 do 30. czerwca 
1922 teatry zamykają niedoborem’ w  kwocie 32 
milionów.

A Sie w ytnosh niedobór za rok ubiegły?
Nie było prawie żadnego niedoboru. W  ostat- 

tóch pięciu latach wogóle łączny deficyt wynosił 
około 32 miliony. W  roku sprawozdawczym tea­
try po raz pierwszy pracowały z niedoborem, mi­
mo wielkiego talentu organizacyjnego p dyrek. 
Czarnowskiego j mimo dość sprężystej admini- 
stracyi. Deficyt ten rozkłada się prawie równo­
miernie na wszystkie trzy teatry i nie można 
kłaść wyłącznie na karb opery, lub —  jak inni 
czyiiki —  na rachunek operetki w „Nowościach**. 
Faktem jest, że frekwencya we wszystkich tea­
trach nłe dopisała w  tej mierze, jak się tego moż­
na było spodziewać. Wydatki administracyjne; 
wzrastały z  miesiąca na feesią®, a komisya tea- i 
tralna nie łatwo się decydowała na podnoszenie

cen wstępu i czyniła to tylko w  ostateczności. — 
Stworzenie dwóch nowych teatrów, więc dwóch 
placówek kujapalnycjj, nowej orkiestry, zespołu 
operetkowego itd. to jfeie są rzeczy, nad którerm 
motna przejść do porząwsu dziennego. To musia­
ło oczywiście kosztować!

Dlaczego frekwHrcya publiczności nie dopisy 
wała? Czy i ile, zdaniem p. radcy ,w tern jest wi­
ny artystycznego Lierowurctwa teatrów?

Pozwoli Pan, że to pytanie zostawię bez od­
powiedzi. Mam oczywista, jak każdy z nas, wła­
sne zdanie o wartości pracy dyr. Czarnowskiego 
i caiego zespołu artystów, ale jakiemkolwiek ono 
jest, czy mniej lub więcej pochlebnem, niech mi 
wolno będzie jedno podkreślić. Oto pewien odłam 
krytyki i niektórzy recenzenci za mało, że tak po­
wiem, mają serca dla teatru jako takiego. Powia­
dają wprawdzie o sobie, że „jeżeli gryzą, to ser­
cem gryzą“ , ale to i zniechęca aktorów i odstrę­
cza publiczność. Niektórzy krytycy żądają nie­
możliwości, nie liczą się z stosunkami realnymi, 
obracają się wśród teoryi doktryn i formułek ar­
tystycznych czy  literackich i w  pogoni za tep- 
szern, które jest wrogiem dobrego, niestety przy- 
czyi iąją się do upadku frel wencyl.

Co będzie w  roku przyszłym?
Co z krytyką będzie, tego nie wiem. Ale je­

żeli cna nie nabierze przekonania, że to „gryzienie 
sercem" szkodzi teatrowi, to oczywista deficyt 
będzie jeszcze większy. Miejmy jednak nadzie.ię, 
że stosunki w  • interesie ndtuiry naszego miasta 
się zmienią, na lepsze...

Wydział samorządowy przeciw zwijaniu sądów.
Lwów, 15. lipca.

W  zw  ązku z akcyą, wsżczętą w oeiu afepo- ; 
bieżen a projektom mutoterstwa sprawiedliwości 
w kierunku zrran ia  sądów powiatowych w  Mało i 
pol-soe, istniejących pcza siedzibą starostwa ,W y- i 
dział Samorządowy przesiał do władz ccnrrai- i 
ftych memoryał, w  którym wykazując wynikające ’ 
sta-d dla ludności niekorzyści pod względem ko 
„lunikacybiym, ekonomicznym, kulturalnym, pro­
sił o zai!*echan:e zwijania sądów i proponował od­
roczenie tej sprawy do czasu, w którym będzie 
można przystąpić wogóle do rewizyi dzisiejszego 1

podziwu łeryioryróaćgo dzielnicy małopolskiej na
p o d s te w is  -j>rzs«rowj£ft.ić s/ę mającej reorganiza- 
cyl w zSjpssie śął&ownietwa w Państwie.

Także co dć konkretnych projektów dotyczą-, 
cych yoyzcjoeąóóyoeii . sądów Tymczasowy W y­
dział Salporzpćowy wezwany stosownie do prze-. 
pisó\y. •^pwo-wych przez władze sądowa do obi 
jaw lania .swego, zdania, oświadczył się ze wzglę­
du nr wa:h|> hiteresi'. odnośnych kół ludności prze 
ciw i ja.:u« sądów w poszczególnych mic-sco- 
wościacii.

Pomoc d!a inwalidów i zasłużonych żołnierzy.
ZASIŁKI n a  ku p n o  p a r c e l i  g r u n t o w y c h .

Warszawa, 17. Ppca. j ceł: gruntowych 'Ina jch zagospodarowali,ie mwal?- 
Na. wniosek prezseza Główimeg© Urzędu ziem- dom i  zasłużonym żołnierzom wojska polskiego, w 

dćiłtgo, złożony w  porozum, en'u z ministrem ! myśl ustawy o wykonan/ń reformy .rolnej do oigól- 
spraw Wojskowych, Raida mafetrów upoważniła1 nej siumy 500.000 marek z funduszów, uzyskanych 

. wspomrtamy .uraąid do u d z ie la  w roku 1922 bez-jaa zasadach usiaion/ych w  budlżeóiie Głównego U~ 
procentowych zwrotnych zasiłków na kupno par- j rzędu ziemskiego na nok 1922.

Koniec zas oiu robót ka Targach wschodnich.
Lwów, 18. lipca.

Sałflcya prasowa' „Targów  WschacJn':;!:" kto- 
muBłkinje: Skutł&m nadmiernego przeolągarfa
się strajUcu’ budowlanego ś oporu, na ja­
kie podjęte celem zażegnania jego rokowania na­
pomykają ze stromy pracown ków, wyaysłćąicych 
wtidocznie krótkość terminu fcotTeczneg© do utooń- 
czeoła robót dta Targów Wschodnlich, .po darem- 
ntstm całoły go-dnbowy m wyczekiwaniu na lojalne 
za-łatwified^ konftflkto, okazała się potrzeba zasto­
sowaniu skutecznych środków zaradczych.

Dla umilknięcia dalszej, nftzem nieuzasadnio­
nej zwłoki zwrócono się tedy z prośbą 

o pomoc do władz wojskowych, 
które już w  zeszłym roku z prawdziwie obywa­
telską uczynnością wsparły Zarząd Targów do­
starczeniem sił roboczych i r rzyczyrJ ły  sSę w  
maczncj mierze dlo osiągniętych sukcesów. Po- 
dobriie, jak to się stało niedawno w  Poznaniu

K R O N I K A .
Lwów, 18. Łpca.

DODATKI ZA KIERO WNICTWO.
W  „Dzienniku Ustaw“ nr. 51 z d. 12 lipca o- 

głoszono rozporządzenie o denatkach za kiero- 
wstjfkwo dla cywilnych urzędników państwo­
wych.

Na mocy tegc rozporządzenia oprócz zwrotu 
wyuatków, podlegających ukwidacyi mzędnuccm, 
kierującym faktycznie skladowemi jednostkami 
administracyjnemu przewidzianemi w  etacie or­
ganizacyjnym nadanej dykasteryi, następujący u- 
rzędnicy pobierają dodatek funkcyjny:

1) Prezydent ministrów miesięcznie marek poi 
skich 10.000, 2) minister 5000, 3) podsekretarz sta­
nu 3GU), 4) wojewoda 3000, 5) starosta, komisarz 
rządu według decyzyii min. spraw wewn. w  poro­
zumieniu z ministrem skarbu od.1000 do 1200.

Niewymieniem- wyżej urzędnicy, zajmujący 
stanowiska kierownicze, a zaliczeni: 1) do Ii lub 
III stopnia służbowego ai)00 mk., 2) do IV stopnia 
służbowego 2000 mik., 3) do V stopnia służbowe­
go 1000 mk„ 4) do VI i V II st. służbowego 600 ink,

LR LG PY  KOLEJARZY.

Władze kolejowe, uwzględniając podania ko­
lejarzy, udzielają urlopów f-irnkcyonarytiszo-m kola 
jowym.

Urlopy, udzielane kolejarzom obecnie, są krót 
szfc od zeszłorocznych; fakt ten tłumaczy Się skuł 
kami przeprowadzanej na kolejach redukcyi per- 
sónalu urzędniczego oraz zwiększeniem się pra- 
cy na kolejach, co staje na- przeszkodzie udziela­
niu dłuższych urlopów.

ZGROMADZENIA PRACOWNIKÓW KOLFJO. 
WYCH 1 PAŃSTWOW YCH W  TARNOPOLU,

(s) Onegdaj odbyło się w  sali magazynów ko­
lejowych poć przewodin. inspektora kol. Pfisterera 
masowe zebranie pracowników kolejowych. Refe­
rował profesor Turecki, który na wiecu pracowni­
ków państwowych we Lwow ie reprezentował 
także funkeyonayuszów kolejowych. Uchwalono 
przyjąć iezolucye, zapadłe na zjeżdzie lwowskim 
i wysłać jednego delegata do Warszawy, który 
tam działać będzie w  ścislem porozumieniu z de­
legatami Związków wojew.

Pod 'przewodnictwem prof Tureckiego odby­
ło się również .zebranie członków wydziału wo­
jewódzkiego Związku stałej delegacyn pracowwt- 
ków państw. Referent zdał sprawę z nadziału swe­
go w  zgromadzeniu pracowników jańs-tw. .we 
Lwowie, odbytem dnia 29 czerwca br. W  zebraniu 
tern uchwalono następujące rezołucye: 1) zrówna­
nie płac funkeyonaryuszów państwowych z pjbo­
rami oficerów', 2) zamknięcie granicy dla wywozu 
artykułów’ spożywczych, 3) podniesienie podat­
ków', 4) stabiłizacyę marki polickiej. Uchwalono ró 
wnież wysłać dwóch delegatów do w radz' cen­
tralnych i Sejmu w  Warszawie z tem, by działa ii 
w  porozumieniu ze Związkiem iwo wsiani i kra- 
■kowskim. Poruszono też sprawę pobudzeiwa do 
czynności pracowników państwowych wojewódz­
twa stanisławowskiego.

j przed o-twianciem tamtejszych II Targów,, które rów 
rJ-ęż zaskocr.oiK) rozrnyślrtc wywołanym m  szko- 

! dę ich strajkiem-, wiadze wojskowe r-ozpatrzywC 
. szy się bezstronnie i objektywnie w  sytuaoyi, u- 
j znały za rzecz właściwą pospieszyć i w tym roku 
Targom z odsieczą i przyrzekły dostarczyć odpo- 

I wredniego kon fyngejp  sił itobcczydi. W  tym 
celu

powołany został batalion saperów 
z Przemyśla, który od środy staje do robót murar­
skich na placu.

iW tein sposób konflikt o podwyżkę płac p-ze­
sunięty zostanie na -v-,łąśdiwy i neutrail/ny teren, 
gdyż nie sposób uważać za rzecz racyonafną, aby, 
.na wyjątkowej fcdnjunktuirze terminowych 'i na-! 
gllych robót Targów spekulując yvymuszając dla 
jednej acategoryj jraoownfków nadmiieiroe i prze 
sądne ustępstwa nie stojące w żadnym logicznym 
stosunku do normy płac i wydajności pracy.

O zjazdy polskich formacyi wojskowych. Mi­
nister Spraw Wojskowych gen. Sosnkowsk w y­
dał następujący rozkaz: W  związku z zapytan a- 
mi, jamę napływają do mnie w spmwie ziazdów 
polskich formacyi wojslAowych, wyjaśniam, iż rc:: 
kaz moi Nr. 119 z dnia 4 lipca 1921 -r. zakazuje od­
bywania zjazdów’ organizowanych przez jednosiki 
i osoby wojsko we w  łonie armii. Nie oznacza to je 
dnak, jakoby oficerowie, nie mieli prawa uczestni­
czyć wr charakterze gości y  zjazdacli mianowa­
nych i organizowanych przez zrzeszenia b. --,yo?- 
skowych, zarząćj" komunalne itd. W  tych- wypad­
kach zezw-alarr udzielać krótkicii panodmowyc)'. 
urlopów oficerom pragnącym wziąć udział w zjeź 
dziie w  takich jednak rozmiarach, by interes służ­
by nie został narażony na szwąr.k. Koszty prze­
jazdu nie mogą obciążać Skarbu państwa. W yja­
śnienie powyższe wyczerpuje pytanie skierowane 
do mme z powodu inieyatywy podjętej przez Ko­
mitet Organizacyjny Zjazdu b. Legionu Puławskie
wo atozz.K. r. j4?_q: u mul u/
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t
MBlonówka. W  sobotę ubiegłą wylosowano 

Nr. 3,189.098, sprzedany do Poznania.
Anstryackl kcosulat we Lwow ie komunikuje 

ze wobec definitywnego wyznaczenia lokalu dla 
konsulatu, konsulat z dniem 17 bm. podjął pono­
wnie swoje czynności na razie w hotelu „Au- 
strya“ ul. Batorego 14, a o przeniesieniu się do no 
we go lokalu uwiadomi.

Zttrrjjtd Dorna Akademickiego im. A. Mickie­
wicza we Lwowie, uL Łozińskiego, przyjmować 
będzie .podania o uzyskanie mieszkania w tymże 
Domu Akadenńckim' od aWturyentów girrmazyal- 
nych narodowości polskiej, mających zamiar zapi­
sać się na Uniwersytet Jana 'Kazimierza w  roku 
szkotnyrrt 1922-23( w  terminie od 15 lipca do 5. 
sierpnia br. włącznie, Kwestyonaryusze, które 
winny być dołączone do podania wydajte oraz u- 
&ńekz. wszelkich ńrformacyi Sekretaryat Bratniej 
Pomocy Stind. Urriw. J. Kazimierza (Dom Akade­
micka, Łozińskiego 7) we wtorki i piątki od godz. 
7—8 wieczorem, względnie pisemnie, za złoże­
niem 150 mk. w  znaczkach pocztowych.

Akad. Koło Przyjaciół Pomorza ogłasza, Iż 
wyjazd członków na kolonie pomorskie nastąpi 
ifciś we Wtorek 18 lwu. Zbiórka punktualnie o g. 10 
■wieczorem na dworcu kolejowym w  restauracyi I. 
i  II. klasy. Koło uprasza członsów, którzy dotych­
czas nie zapłacili wkładek do uregulowania ra­
chunków w  ostatecznym .terminie we wtorek od 
godz. 10— 12 przed poł. w  Sekretaryacie (Sapiehy 
55). W  przeciwnym razie członkowie di przestaną 
być liczeni w  poczet kolonji.

.Wykonanie wyroku śmierci. Z I.ubłina dono­
szą: Naczelnik Państwa odrzucił prośbę o ułaska­
wianie czterech skazanych na śmierć w  sądzie do­
raźnym w  procesie braci Winnickich. Rozstrzela­
nie nastawiło we czwartek o godz. 8 m. 30 rano.

Choina azyatycka w Równem. W  Równem 
wybuclłia Cholera azyatycka. Stwierdzono 6 \vy- 
padlklów zasłabnięcia. Starostwo zarządziło środki 
zapobiegawcze. Opieczętowano studnię, w  której 
znaleziono zarazki cholery. (AW .)

(d ) Pożar. W  nocy z niedzieli na poniedziałek 
wybuchł wteltó pożar w kamienicy przy ulicy I.co 
na Sapiehy 1, 21. Na miejsce pożaiu przyfcyi tren 
sferaży pożarnej pod komendą zastępcy naczelnika 
Spaozyńskiego i nrimo energicznej pracy straża­
ków spłonął cały dach. Przyczyną tego jest to, że 
straż pożarna przybyła bardzo ipóźno, gdyż przez 
20 minut daremnie dzwoniono do centrali poczto­
wej, z której nikt się nie zgłaszał. Pożar spo­
strzegł strażak z w ieży ratuszowej i on to zaalar­
mował pogotowie pożarne. W  czasie dochodzeń 
stwierdzono, że ogień został podłożony, a jako 
podejrzaną o podpalenie policya aresztowała nie­
jaką Arnrrę Zajączkowską false Borowską, kara­
ną już sądownie i nałogową awaritorwicę.

(d) Schwytanie zbiega. Wczoraj posterunko­
w y  Szczepański przytrzymał wyrostka, który się­
gnął jakiejś pani ręką do kieszeni. W  policyi 

• stwierdzono, że przytrzymanym jest Izrael Aus- 
schusman, 13-fetnś niebezpieczny złodziej miesz­
kaniowy. 'który przed kilku dniami zbiegł z aresz­
tów lwowskiego sądu powiatowego.

id.) Czwórka- Za awantury w  stanie pijanym 
polteys aresztowała Michała Siemianowskiego, 
mieszkającego przy ul. Rappaporta 1. 7, Władysła­
wa Michalika ul. Zielona 1. 10, Wacława Kartusa, 
ul. Kraszewskiego 1. 5 i Edwarda Buzka, zamiesz­
kałego przy ul. Żółkiewskiej 1. 71.

(d) Wall skj kamienica, Policya wczorai stwier­
dziła, że dwupiętrowa kamienica przy uh Kamiń- 
skiego ł. 6 jest silnie zarysowana i grozi zawale­
niem.

(di) Gwizdaiskł 1 Piszczało .-skł. Wczoraj 17- 
letni Rudolf Gwrzdak.'-' w łożył swoją rękę do kie­
szeni Mikołaja Piszcza-mwskiego, woźnego redak- 
cyi „Słowa Polskiego1', poczem wyjął z niej 
■31.600 marek. Gdy z term pieniądzmi uciekał, zo­
stał przytrzymany a następnie zamknięty w  aresz 
eta.

„SZEZUTHA" w jn y p ftw lB
Przymusowe szczepienie przeciw Aolerze

i tyfusowi.
R O ZPO R ZĄ D ZE N IE  W O JE W Ó D ZK IE , O B E JM U JĄ C E  P O G R A N IC Z E  U K R A IN Y  SO-

W IEC K IFJ.

Podwołoczyska, 17. lipca.

(g ) W  zw iązku z wieściami o straszli- 
wem rozpowszechnieniu się na Ukrainie so­
wieckiej epidemii tyfusu i cholery, w o jew ódz­
tw o tarnopolskie ogłosiło rozporządzenie, mo 
ca którego mieszkańcy całego pasa pograni­
cznego poddać się mają przymusowemu 
szczepieniu przeciw cholerze i tyfusowi.

Obowiązek szczepienia odnosi się za rów ­

no do starszych, jak i dzieci, i nikt absolutnie 
nie m oże być odeń uwotniony. Uchylający się 
podlegać będą karze pieniężnej, przy czem 
nie unikną szczepienia.

W ładzom  policyjnym  polecono 'żądać od 
każdego przebyw ającego w  pasie pogranicz­
nym, obok legitym acyi osobistej, także i za< 
św iadczenia o odbytem  szczepieniu.

j-Trąba powietrzna nad Brzuch o wicami.
Lw ów , 18. lipca.

W  niedzielę po południu, wśród pięknej 
pogody i upału, nadciągnęła nagle burza Zra­
zu począł dąć silny wicher, pizermeniając sSę 
w iedzcie w  huragan. Brzuęhowicki las ucier­
piał wiele od tej suchej burzy, gdyż szalony 
w icher powalił ca ły szereg starych, kilku- 
dziesięciuletnich drzew , a nawet padł ofiarą 
m łody chłopak. M ianow icie m iędzy godziną 4 
a 5 po południu wicher, k tóry powalił kilka 
drzew  w  okolicy dworca kolejowego, w y w a ­
lił w  parku zabaw ow ym  starą, przeszło 20 
m etrów  w ysoką sosnę, która, padając, zgnio­
tła 17-letniego chłopca, z B rzuchow ic źerebe- 
ckiego.

Doprawdy, szczęściem  nązwać można, że

w  parku zabaw ow ym , gdzie było kilka tysię* 
cy  ludzi, obeszło się bez licznych ofiar. P od ­
nieść należy energię kierownika Zakładów* 
przem ysłow ych  i parku inż. Harda, który, 
widząc, co się dzieje, dał hasło ludziom da 
zgromadzenia się w  bezpieczne miejsce, a 
przedewszystk iem  w y łą c zy ł prąd elek trycz­
ny, zabezpieczając gości zabaw ow ych  od nie­
m iłych następstw. Ś. p. Żerebecki, u którego 
dr. Csala stw ierdził złamanie kręgosłupa, —  
zmarł na lmejscu.

Równocześnie z okolic Brzuchowic do­
noszą- o licznych spustoszeniach w  lasach, ja­
kie poczyniła burza wśród starych i młodych 
drzew .

Siu HttKh i to&fT! v tllEi łritej
L w ó w , 18. lipca,

<d) W czora i po południu ulica Źródlana 
była widownią krwawej walki różnych szu* 
mowin podmiejskich, której kres po łożył do­
piero silny oddział posterunkowych, uwalnia­
jąc okolicznych m ieszkańców od przestrachu 
i niebezpieczeństwa.

W edle dochodzeń policyjnych, przepro­
wadzonych przez sekretarza N ow akow skie­
go, walka ta miała następujący przebieg. M ia­
nowicie w stanie podchmielonym przechodzi­
li ulicą Źródlaną Antoni Seniuk, notpwany zło 
dziei, zam ieszkały w  K leparow ie i Stanisław 
Dydyński, rzeźnik, również z K leparowa. O- 
baj oni najpierw zaatakowali jednego z prze­
chodniów, któiytn  był Maryan Paszkowski, 
kucharz, zam ieszkały p rzy  ulicy Źródlanej 1. 
19. W szyscy  trzej znali się wzajemnie, p rzy- 
czem  dodać należy, że Paszkowski niedawno 
temu w yszed ł z więzienia, gdzie przesiedział 
półtora roku. W  obronie napadniętego P a sz ­
kowskiego stanął jakiś drążkarz, który w ła ­
śnie przed chwilą zrzucił z fury paki z cięża­
rem, W yw iąza ła  się w ięc bójka.

Tym czasem  ktoś dał znać drążkarzom, 
mającym sw e stanowiska z wozam i przv  uli­
cy  Słonecznej, żeby podążyli z pomocą napa­
dniętemu koledze przez Seniuka. W  jednej 
chwili uformowała się pomoc. Kilkunastu . 
drążkarzy, o d p iw s z y  od w ozów  orczyki, 
wsiadło na jeden w óz i cwałem podążyło w  u- 
Jicę Źródlaną, Równocześnie praw ie od stro­
ny K leparowa nadciągnęła grupka nożow ców , 
która stanęła po stronie Seniuka i D ydyń- 
skiego.

W yw iąza ła  się teraz zacięta walka. No­
żowcy z nożami rzucili się na drążkarzy, a ci 
bronili się orczykam i. W zd łuż całej ulicy Źró­
dlanej rozpoczęła się gonitwa. Jedni drugich 
ścigaH, ranili nożami i orczykami rozbYwif

głowy. Kilku też przechodniów, nfe mających; 
nic wspólnego z awanturującymi się, zostało 
ciężko zranionych.

Koniec tej całej walce położyła dopiera 
policya. Na miejscu bowiem  z jaw ił się szef u- 
rzędu śledczego podinspektor N ow odw orsk i 
z komisarzem Batorskim i sekretarzem  No­
wakowskim , mając z sobą 20 posterunko­
w ych  i kilku agentów. W  rezultacie zostali a- 
resztowani: Antoni Seniuk, Stanisław D ydyft- 
ski i M aryan Paszkowski, dalej ̂ Stanisław Sie 
radzki, zam ieszkały przy ulicy Żółk iew skiej L 
74 i Jan Budyński, m ieszkający w  Zamarsty- 
ncw ie przy ulicy 'Lw ow skiej 1. 115.

W  walce tei brał rów nież udział poszuki­
wany przez po licyę Adolf P fe ffer recte P fe if­
fer false Birken, ślusarz, zam ieszkały p rzy  n- 
licy  Źródlanej 1. 27. Jest to n iebezpieczny zło­
dziej, który niedawno temu został zasądzony 
na 3 lata w ięzienia i uciekł z kryminału w  
Przemyślu. W ra z  z nim do aresztu dostała się 
i jego  kochanka Salka Schranz, zamieszkał/ 
przy ulicy Nenckiego 1. 11.

Charakterystycznem  jest. że z pośród 
ranionych dwóch tylko walczących zgłosiło 
się o pomoc w  Pogotowiu ratankowiem, inni 
udali sic do lekarzy, prywatnie ordynujących.

N A D E S Ł A N E ^

p o d z i ę k o w a n i e :
WPanu KonsłanfEinu fiazińskfema, rade? 

sądowemu i J. SniatyńSkigltHJ, st. oficyało.u są­
dowemu w Rożni towie, sk adamy tą drogą, z\ 
serdeczne słowa poże: nani ' wygłoszone na 1 gro­
bem męża i ojca naszego bł. p. Samuela Erbe- 
ra, jakoteż wszystkim współuczestnikom pogrzebu 
gorące Bóg zapłać.

6332 Żona z dziećmi.
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(d) Pokąsany przez psa Lipa Osterweil, jubi­
ler w  Rynku 1. 23, ma młodego psa wilczura. 
Wczoraj pies ten biegał bez kagańca i dotkliwie 
pokąsał w  nogę Tadeusza Lauirirfa, liczącego lat li 

i(d!) Samobójstwo sanltaryuszkl. W  niedzielę 
wystrzałem z rewolweru na Majerówce poza ro* 
gatką Łyczakowska odebrała sobie życie Starisla 
wa Wiśniewska. Liczyła ona łat 23 i była sanita­
riuszką wojskowa w szpitalu przy ulicy Klecaio 
w-skiej . Na życie swoje targnęła się z obawy 
przed śledztwem, które miało być jej wytoczo-nt1 

5 milionów pensyi rnles. zażądała od dyrekcyi 
Teatru Nowego w Warszawie primadonna operet 
Icowa p. Lucyna Messal. Dyrekcya ofiarowuje ar­
tystce 3 miliony. Wyborna ta artystka bawi obe­
cnie tta kuracyi w  Marytenbadzie, skęd przybyć ma 
na gościnne występy do Lwowa.

Podwyższenie taryf Kolejowych w Niemczech. 
Z uwagi na ustawi cznjr wzrost wydatków perso­
nalnych i inwestycyjnych na kolejach niemiec­
kich, oraz wskutek ustawicznego spadku marki nie 
rnieekiej, projektowana jest 50 proc. podwyżka ta­
ryfy kolejowej z  dniem 1 października 

— o—
Towarzystwo kolonji leczniczych dHa dzieci

zawiadamia, ż,e pierwsza serya dzieci (kierownik 
dr. Hormmg) powraca z Rymanową 25 łipca o g. 
!) wieczór, dworzec główmy. Rodzice zgłoszą się 
po odbiór dzieci; zarezerwowane w ozy tramwa­
jowe K. D. oczekują przed dworcem.

Droga serya dzieci wyjeżdża do Rymanowa 
25. lipca o godz. 11.55 w  nocy (kierównik dr. -Will- 
ner). Dzieci przeznaczone do tej serya zgłoszą się 
t!o ogdiędzm lekarskich i po wskazówki co do jazdy 
w gmachu skoły realnej przy ul. Kubali 2, w  dniu 
?4 łipca o  godz. 4.30 po południu.

Dyrekcya państwowego Instytutu dentystycz 
nogo podaje do wiadomości,,że kancelarya tegoż 
Instytutu (ul. Marszałkowska ł. 151 w  Warszawie) 
przyjmuje zapisy na rok akademicki 1922-23 do 
linia 15 września rb. Do podań należy dołączyć: 
1) świadectwo maturalne, 2) metrykę urodzenia, 
3) 3 fotografie i 4) świadectwo wojskowe dla męż 
r.zym 1 świadectwo z prac społecznych dla ko­
biet. Początek roku akademickiego 15 września, a 
wykładów 1. października 1922 r. Kurs nauk 4- 
jetni.

Trzy wypadki utonięcia:
PIEKARZ. —  TECHNIK. —  ŚLUSAR Z K OLEJOW Y.

W  stawku na „Francówce".
L w ó w , 18, lipuL

Cd) W  sobotę w ieczorem  w  stawku, zw a­
nym „Francówką-4, p rzy  ulicy 29. Listopada, 
utpnął^ Leon Nowak, piekarz, który przyszedł 
tam użyć kąpieli. Ody o wypadku tym  zaw ia­
domiono policyę na miejscu z jaw i} się komi­
sarz Po toczn y z w yw iadow cą  Bisanzem, któ­
rzy  stw ierdzili, że  Nowąk, nie umiejąc w cale 
p ływać, puścit się na środek stawku, gdzie na 
głębinie opuściły go siły i wskutek tego po­
szedł pod wodę. Na brzegu znaleziono ubranie 
Nowaka, a w  niem portfel, zaw iera jący 2146 
marek i dokumenta, stw ierdzające, że Now ak 
mieszkał przy ulicy G ródeck iej-1, 73.

W ypadek  w  Janowie.
_ W  niedzielę w yc ieczkow cy  w  Janowie 

byli świadkami denerwującej sceny. Oto w  
stawie mnóstwo gości obojga płci kąpało się, 
z pośród których zdolnościami pływackiemu 
popisywał się jalEś technik ze Lw owa, kąpiąr 
cy  się w  tow arzystw ie jakiejś panny. Naraz 
rozbawiona para poczęła tonąć. Na ratunek

jej rzucili się obecni panowie. Pannę najpierw
w ydobyto  z w ody, a następnie z wielkim  tru 
dem zdołano w yciągnąć technika. M im o na- 
tychm iastowego ratunku i zastosowania sztu­
cznego oddechania, technik już nie odżył. W io  
czorem  pannę, przychodzącą powoli do przy­
tomności, przew ieziono do Lw ow a . Zazna­
czyć  należy, że z pośród ko lejarzy i niezna­
nych panów odwagą w  ratowaniu topielców: 
odznaczył się p. Bronisław  Szwarda, które­
mu tow arzyszka technika zaw dzięcza  swojo 
ocalenie.

Śm ierć w  rzece.
Józef Piela, ślusarz ko le jow y p rzy  sekcyl 

konserwacy? V. w e Lw ow ie , zam ieszkały wi 
Lęw andów ce, w yjechał do wsi 'Parchacza ko- 
ło  ̂Krystynopola, gdzie był zajęty przy budo­
wie mostu kolejow ego na rzece Rucie, wpa­
dającej eto. Bugu, Ubiegłego piątku, chcąc za­
żyć  kąpieli, w szedł do rzeki, w  której odraził 
natrafił na głębię i utonął. Zw łoki jego wypJy? 
nęły na w ierzch dopiero w niedzielę.

f  S T A N IS Ł A W  KKIJK. właściciel ZałcŁdów ar- 
ryatyc^no-Ktołarakich we Lwowie, zmarł w dniu 15 b. w. 
W 72 r. życia.

Prawdziwy mistrz w swoim zawodzie, rozmiłowa­
ny w nim i ciągle go pogłębiający, odbywszy praktyką 
w 3 Włoszech, Austryi, Niemczech i Rosyi założył we 
Lwowie pracownie, dobywając tu rychło r ierwazeństwo. 
Urządzenia wewnątrzne licznych paLców i instytucyi w 
kraju wyszły z rod jego rąki, odznaczając się zawsze 
niezwyklero i nawskrói artystycznem wykonaniem i z'.a- 
l omitem znawstwem sztuki i rzemiosła. Od nsjmłod- 
azych l it skrzętny zbieracz parnia eU zgromadził u sie­
bie imponu ący zbiór obrazów starych mistrzów i broni 
wśród któr j bezcenne zabytki z p d Wiednia i Grun, 
w id u  nie należą do rzadkości. Cześć zacnej pamięci 
dobrego obywatela!

Pogrzeb ś. p. Kruka odbył sią w  poniedziałek, na. 
bożeństwo żałobne we wtorek rano o godz, 9-tej w  Ko­
ściele parafialnym św. Marcina. 5027

Wycieczka żeńska bez garderoby.
(p) Z Krakowa donoszą o niemiłym ale przy- 

tem niepo-zbawionym komizmu wypadku, jaki 
spotkał wycieczkę szkoły żeńskiej z Ostrolzki w  
baraku na Zabłociu, przeznaczonym im na kwa­
terę. Oto rano ku wielkiemu przerażeniu wszyst­
kie uczestniczki wycieczki w liczbie dwudziestu 
kilku spostrzegły brak garderoby i obuwia, które 
jacyś sprytni włamywacze skradli dostawszy się 
pocł osłoną cfeirmóści do baraku,

Calem szczęściem opryszki oszczędzili jesz­

cze nauczycielkę i pozostawili jej rzeczy, co o* 
możliwfio zawiadomienie o kradzieży ipolicyi, któ­
rej też udało się ująć dwóch sprawców tej kra­
dzieży w  osobach Zygmunta Maślidkiego. lat 23 1 
Jana Polańczyka, lat 18. Poszukiwania zh wspól­
nikami opryszków i kryjówką skradzionej 'garde­
roby są w  toku. 'Przymusowy pobyt dziewcząt w  
baraku trwai do południa, póki nie dostarczono im 
o-dzieży.

Rozbrojenie d w óch  wsi pod  Lwowem.

Sr.
Dnia 9 1 pca odbył się we Wiedniu ślub

5030me i

S!ub p. Caruso.
(Do ryćmy na str. 3-dej).

Przed niedawnym czasem zmarł w  Neapolu 
śpiewak operowy Oairusos który przez długie lata 
czarował swym cudctwinym głosom tenorowym i 
urrtfejęimoócłą. władania mim publiczność całej kuB 
ziem/sklej. W dowa po Ttim, zamieszkała stale w  A- 
Tnta-yce,, przybywa obeicróe na wakacye z córecz­
ką swą Glofrtą do Włoch t tu ma odbyć się jej ślub 
z pewnym amerykańskim imrifimilardterem. Jak 
widać z  naszej ryciny, tak matka, jak i córeczka 
odznaczają się niieawyikłą, pełną pohidnóowego 
temperamentu urodą.

W YROK ŚMIERCI NA 47 SO CYAO STÓ W .
Jak donast ,JVlatin“  ogłoszono już w  Moskwie 

stymck w  prooede socyaltstów. Z 52 oskarżonych 
jrwotokuK? 5, a 41 skazano na śmferć.

Lwów, 18. łipca.
Stawczamy i Polanka pod Lwowem, dwjie wsi 

ukraińskie, słynne z tego, że tch mieszkańcy 
strzelali w  <r. 1918 i 1919 skrytobójczo do wkra­
czających wojsk polskich, były i teraz jeszcze 
terenem ustaw ścr»'; ch walk między sobą i strze­
lanin, zwłaszcza, źe ich mieszkańcy byt! to prze­
ważnie b. żołnierze ukraińscy 3 jeszcze z czasów 
wojny ukraińskiej znajdowały się tam w każdej 
prawie chacie broń i anainlcya.

Wreszcie postanowiła polieya tutejsza poło­
żyć kres temu bandytyzmowi a w  tym celu wyru­
szyło tam onegdaj 20 wywt.adlowców ii 60 postaram 
iksowych, pcwteiekmiych na trzy Oddziały. Pierwszy

zaraz oddział natrafi m  wielką zabawę w wójta 
w  Stawłczajiach, na której dószto wmiet do ogólniej 
bójki i  sflrzefenraiy. Oddział pofeyś położył kres 
strzelaninie, dwa inne oddziały polcyi miały prz» 
prowadzić rewłizyę w  Sfawczanach i Polance, na­
trafiły jednak na opór. Chłopi wśród ćfemnośd 
zaczęli straolać do policył, lecz na szczęściła 
strzały chybiały. Wywiązała się formalna bfitwa, 
w  której wzięła górę polieya 3 przy aresztowała 
200 chłopów, u których znaleziono broń i skonfi­
skowała 47 karabinów, zina'czną Ilość rewolwerów 
'i amunTcyi W  ten sposób rozpoczęła się akcya roz 
brajaniu ^Kolicznych wsi.

Lw ów , 18. lipca.

(d) Eugeniusz Jaworek, syn w łaściciela 
piekarni p rzy  ulicy Łyczakow sk ie j 1. 56, oba­
wiając się złodziei, poprosił dwóch swoich 
kolegów , aby w  nocy z soboty na niedzielę, 
tow arzyszy li mu w  pilnowaniu piekarni przed 
złodziejam i. 'Byli to Kazim ierz Górecki, prak­
tykant budowlany i Franciszek Schmaller, po 
mocnik handlowy. Obaj liczy li po lat 18. Ja­
worek kupił im na noc kiełbase i bułek, a dla 
obrony dał karabin systemu Manlichera.

P o  północy Jaworek po łożył się spać, a 
obaj jego tow arzysze pozostali czuwać nad 
piekarnią. N ag le  około godziny 4 rano Jawo­
rek zerw a ł się ze snu, obudzony odgłosem 
wystrzału  karabinowego. Przeraiżony tem, 
w yb ieg ł na podwórze, na środku którego le­
żał krw ią zbroczony Schmaller. w ydając o- 
statnie jęki, obok niego karabin. W  małem zaś 
oddaleniu stał wystraszony Górecki., k tóry za 
w oła ł do Ja\y/

zastrzelił".

G dy na miejscu zjaw iła  się polieya, Gó­
recki początkowo tw ierdził, że Schmaller po­
pełnił samobójstwo, później jednak zeznał, że 
karabinem w ykon yw ał w ojskow e ćwiczenia, 
w  czasie czego padł strzał, a kula ugodziła 
Schmaliera. W obec tego Góreckiego zam­
knięto w aresztach policyjnych.

NADES ŁAHE.
R E P R ' I Z E M T A M C I  F A B R Y K Ę  

wyrobów G U M O W O -C H IR U R G ! C Z N T C R

.SO R G O "
orz wi źli najnowsze wyroby gwlIDUłe, SailtforDB 
I EhlrurglSSPB —  polecając je P. T . Kupcom 

t iko hurfounle. —  Zgłoszenia FIRMA

S t a n i s ł a w  Baran
M a g a z y n  m e d y e t n y  5037
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największe czasopisnr o e lo n o m r s n ' ;  w. kraju wycho­
dzi 10. i 25. kar i  jg  e *iiesiąca. Cena zeszytu 300  Ptk. 
prenum erata kw a fL  18®) Mk. —  W  przygotowaniu  
dwa wielkie Num ery T a rgow e  wydać się m ające  z o- 
ka/yi II. T a rgó w  W schodn ch. O g ło szen ia  we wszyst­
kich językach przyjmuje Adm. Gazety Bankowej we  

Lwow ie , nl. Z ! /-orowieza 5. Tel“ 5 8 J.
Po otrzym ania 158 Mx. w gotówce fab znaczkach pocziow/;h wysyca się 

egzem  łarz okazowy pod opaską poi cen

sli iia
Paryż, w lipcu. 

Jiwszcze w  roku 1802 wpadł mSmi&T francu-
nania podmorskiego tunelu. Porobiono dokładne 
plany dna morskiego, W roku 1882 zrobiono ze

sk3 Mathieu na pomysł, 'wybudowania podmor- strony francuskiej pierwszą próoę i w  Sangatte, 
skiego tonęło, któryby łączył Francyę z Anglią. Z ; w głebcrkośći 60 ,m. pod powierzchnią morza w y- 
kote zajmowali się tym pomysłem w  roku. 18o5 } j kopano tunel długości 1.S40 m. W  tym samym ro
f. 1856 różni inżynierowie francuscy i  angielscy bu zrobiono podobną próbę także ze strony an­

gielskiej na przestrzeń1 około 2 ktm Cały tuneli skonstatowano wówczas, że dno morskie pod 
kanałem La Manche stanowi szara kreda tzw. 
jRuenska, z upełire nte przepuszczająca wody, fakt 
Jctóry znacznie podnosi szanse możliwości w yko

Inowrocław, 17. lipca.
Nad ranem dnia 13. lipca został dokonany 

V  ochronce żydow skiej przy  ulicy Poznań­
skiej mord rabunkowy na osobie n ejakiego 
Brecftmaima, fabrykanta z W arczaw y.

Breckmann przyjechał do Inow rocław ia  
jna kąpiele solankowe. Pozn aw szy  tu niejaką 
Janinę Jozefiakówinę, dziew czynę lekkich oby 
czajów . b. szeregow ą Leg ii kobiecej, pocho­
dzącą z M ą tew  w  pow iecie inowrocławskim , 
zaprosił ją w ieczorem  do siebie. Przedtem  
musiał w idocznie ęjiwalić się przed nią. że 
ma znaczną ilość pieniędzy, erem podniecił jej 
chciwość tak, że szła do swej o fiary z  po­
wziętym zamiar un popełrrenia mordu.

Spraw czyn i poderżnęła amantowi zubra-

M a i r  f e l i e t o n .

Ze starych szpargałów.

jakimi uszczęśliwiła nas Maryn Teresa i jej na- 
śtepcy Józef i Franciszek.

W ięc jest tam ..patent przeciw anonimowym 
demincyantom u Rządu obywatela zgnębić się 
5tarając5"m“ . Patent rozkazuje władzom, aby tego 
rodzaju anonimy per non sunt traktowały.

Jtest i „patent względem po oberżach i do­
mach gościnnych w  pieniądze grających a iżby 
rzeczonemu złemsu i chęci do grania ' zapobiedz, 
rozporze dramy, że -wszelkie gry  o pieniądz, w y ­
jąwszy w  kręgle, za bromom bądź powinny, wol- 
ito atoli grać o trunek czyli iak zowią o bańkę. 
Owi, którzybj naprzeciw owego zakazu postępo­
wać sobie ważyłi się, za pierwszym razem bez 
wyięcia 5 Mymi, częściey dostrzeżeni 15 kiymi, a 
bareszcie gdyby polepszenie nie nastąpiło, publi­
czna robotą t*nzez 6 niedziel ukarani będą.“

A dalej znafdujemy:
„Cyrkułarz względem ukarania wyda^cych 

Paskwile. Gdy parskwile i inne pisma gorszące 
rozsiewane hywaią, Nayiaśmeyszy Pan rozkazał, 
łb y  wszyscy paskwile, manifesta i pisma obwo- 
•łitfe*''© czyniąc./ przepisem krymrirtalnym nemine 
fcxcepto na ckle kiymi .karani byli.“

Nasze sfyięr® nożyczki wojetrne mają także 
w o je  a.uteoedencye. Nazywają się one w  tych 
tmiwersakłch „Generalne pożyczenia pieniędzy na 
Wj/aę". A b y  wojnę, z Francy,? finansowo wy­
trzymać, rząd wjSroy.'#ilził stempel na rzeczy

miałby 60 fan-, długości a koszta jego budowy we 
dług ostatnicn obliczeń miałyby wynosić 500 mi­
lionów franków.

itą ojcu brzytwą gardło, poczem, zabraw szy 
co na prędce mogła, uciekła.

Po licya  poczyniła kroki celem ujęcia jej. 
P r z y  zam ordowanym  me znaleziono żadnych 
pieniędzy, pierścionka, zegarka i innych rze­
c zy  w artościowych, które miał poprzednio.

Siady wskazują, że Breckmann stoczył 
walkę z m orderczynią; ściany pokoju i meble 
noszą krw aw e ślady. D w ie szyby  stłuczone 
w  oknie prowadzą na domysł, że Breckmann. 
nie mogąc już krzyczeć, w yb ił je, by zw róc ić  
uwagę przcchoćlrrfów. Został w idocznie odsu­
nięty od okna. Po licya  zastała go leżącego na 
środku pokoju, miał bowiem  zamiar dostać się 
do drzw i korytarza.

zbytkowne, do których zaliczył chustki, o ile mie­
rzyły więcej niż 1 łokieć kwadratowy i kamizel­
ki. Duże dochody dawało też fiskusowi tak zw. 
knotowe, tj. podatek od świec używanych pizy 
żydowskich rytuałach .religijnych. Ustawa roz­
różnia świece łojowe, woskowe, z tłuszczów zac- 

. nych formowane" i inne. Najniższy podatek w y­
znaczony był na szabasówki, potem na świece 
palące się przy umarłych a najba, dziej obciążone 
były świece isżywane przy godach weselnych.

Rewolucja francuska takim strachem napeł­
nia Franciszka, że wydaje uniwersał w którym 
„wszystkich Draka; zów  i Sztrycharzów prze­
strzeżonych mieć chcemy, aby żadnego wyobra­
żenia, któreby się dzieiów i rzeczy nieszczęśliwe­
go króla Ludwika XVI tyczyły, d^ roboty nie 
przyjmowali."

Paradnym jest wydany specyakie dla Lw o­
wa „Patent na tm rr“ - Ponieważ mnożyły się w y 
packi we Lwowie, że che war o ludzi w  letargu, 
więc miasto otrzymało nakaz urządzenia „komo­
ry na trupy“ . W  nakazie tym monarcha najlaska- 
wiej postanawia, aby nieboszczyków składano w  
tej komorze, przywiązywano im do rąk i nóg 
sznurki z  dzwonkiem połączone, a głównie „ko­
mory w  zimie wydaynie ogrzewane byóź maia 
iżby w«uplłwrego rozeznania nieboszczycy j^ft 
marźli, w  jecie okna siatkami zastawić należy', iż­
by muchy i podobne lataiące stwory na niedcmar 
łych nie ' Jały, kąsaniem dokuczności im czy­
niąc,"

Ha pcczjówce.
Szanowny Panie Redaktorze!
W  -poczytnem piśmie, jakiem jest V,Gazeta 

Poranna" przez zaprowadzenie rubryki: „Na Po­
cztówce" porusza się wiele spraw. Proszę tedy o 
łaskawe poruszenie i następującej:

Przed paru dniami odbył się Festyn na do­
chód wdów i sierót po b. Legionistach. Wkrótce 
potem komitet urządzający tę zaoawę zdał pu­
blicznie — co było i w  Waszem piśmie —  rachun­
ki, wykazał jaki był dochód, oraz podziękował 
kupcom i społeczeństwu za papa rek tak godnego 
colu Jest to biały kruk w  powodzi zbiórek i za­
baw na różne humanitarne cete, o Których publi­
czność tyle wie, ile razy sięga do sakiewki, aby 
je poprzeć. Poza tem nigdy więcej o danej spra­
wce nie słychać. Gdzie są pieniądze? wiele ich 
było?... Kto i gdzie niemi rozporządzał?... Tc już 
tajemneą otoczone. A  przecież to grosz publicz­
ny!... PubLcz-nre też obowiązkiem zbierających 
zaawać z tego rachunki!...

Z głębokiem poważaniem
Oko.

0 ra :zsr e relegacyi
balsi&wxkisi w 4 irfze-

Ifaga, 12. lipca. 
(c ) DeTegacyi rosyjskiej w  Hadze wydarzyła 

się n em a przygoda. Oto po przybyciu do nrasta, 
zauważyła sekretarka Litwinowa brak jednego z 
największych kutrów, który, został Widocznie 
skradziony w  drodze. Kufer ów' ważył .360 funtów 
5 zawierał same klejnoty i drog ę kamienie. poh- 
cya holenderska zajęła s:ę śtodzeniem sprawcy 
kradzieży, dotychczas jednak nie daty poszuki­
wania żadnego rezultatu.

Prawdopodobnie mają bolszewicy zanJar 
spemężyć swe 'kosztowności w  Amsterdamie.

Krótkie wiadomości.
Sprzedaż koron carskich. Rząd sowiecki ma 

zamiar sprzedać korony byłych carów rosyjskich, 
przechowywane na Kremlu, które oceniają na 700 
milionów rubli złotych, (PAT ).

k a m s  m m ,

O S T R Z E Ż E N IE .
Ostrzegam wszystkich pr/.ed kupnem czeku na 

pięć fumów steilń gów. o? ewająccgo, a v ystawionego 
na Sch ą-h i-Hork-y, Banc w Londynie, albowiem t i ­
kowy został mi skradziony.

Złoczuw, 15. lipca 1922.
63 9 G 'te l Nadeł.

Z  A S Ł A C . D E N T T S  T Y C Z N Y  4 t t l
T5> r .  A T L i i S A
Lwów ul. Kcchanows-ie.go 11, ord. od 9— 1 i 3— 6.

l i i  Msta Df. HenrFK Bsrgpr
pow róc ił z wakacyi i ordynuje jck  durn iej 

t i l .  L e g i o n ó w  7. 6261

n r r i f i i s r
Każdy lękam ci powie, że codzienne punktualne odwie* 
dzanie W. C. jest podstawą zdrowia. Chcesz je utrzy” 
mać zażyj rano Buryiior. W każdej aptece lub ikł.dzie 

apt. otrzymasz. (Skład aDteka Mi;olascha). 6096

!

Żądza „wraźei’i“ kosztowała go  życie.
MŁODA DZIEWCZYNA MORDUJE DLA RABUNKU BOGATEGO KUPCA.

„ t . Jak starem jest wszystko to, co się nowem
być 'vyda;fc, o tem przekonać się można. v '-tu- 
jac, choćby pobieżnie tylko zbió’- uniwersałów,



Mąż dwu żon i syn dwu mateK.
N IEZW YK ŁA PR ZYG O D A  IN W A L ID Y  W ŁOSK IEGO .

Kr. 643 o._______________________________________________________ „GAZETA PUKANNA*

Rzym, w  lipcu.
Niecodzienna istotnie hlstorya zdarzyła 

się pewnemu inwalidzie włoskiemu, który na 
wojnie straci! słuch i mową.

Oto dw ie matki zgłosiły  do niego preten- 
sye jako do swego syna, a niedawno znalazła 
się pewna młoda kobieta, która uważa go  za 
sw ego męża, chociaż głuchoniemy w szedł o- 
statnio w  zw iązk i małżeńskie i jest prawnym  
małżonkiem kogo innego.

Bohater tej n iezw ykłej przygody, nazw i­
skiem Fernaro, pozyskał p ierwszą matkę pod 
czas kiedy przebyw a ł w  Turynie, lecząc się 
w  szpitalu wojskowym . Przybrana matka za­
brała przybranego syna do siebie na prowin- 
cyę, gdzie Fernaro poznał milutką panienkę, 
która niebawem poślubił.

P rzed  kilku dniami szczęśliw y ulubieniec

—  cieszący się mimo sw ego  kalectwa w iel- 
kiem powodzeniem —  spotkał, przechodząc 
ulicą, starszą panią, która na jego  w idok pod­
niosła ręce do gó ry  i zaczęła w ołać urado­
wanym głosem :

—  Synu mój, najukochańszy mój synu, 
w reszcie cię odnalazłam!

Była to niejaka pani Romani z Santa F io- 
re. Energiczna matka sprowadziła jako świad 
ka swoją synowę i poślubioną dawniej żonę 
Fernara i oto biedny inwalida znalazł się w  
podwójnej swojej rodzinie. Miał mianowicie 
p rzy  sobie dw ie żon y  i dw ie matki.

Co robić w  takicm położeniu? N ieszczę­
śliw y szczęśliw iec w yra ził tylko skromne ż y ­
czenie, by pozwolono mu wróc;ć z powrotem 
do sanatoryum, rezygnując w  ten sposób do­
browolnie z szerokich swoich koligacyi

Stsb Izacya rubT sowieckiego?
Sow iecka prasa konstatuje z tryumfem 

początek stabiłizacyi rubla sowieckiego, ob­
jawiającej się w  stabiłizacyi cen.

Koszt utrzymania, który z miesiąca na 
miesiąc wzrastał o kilkanaście procent, w  o- 
statnim tygodniu maja podniósł się zaledwie 
o 1,3 procent.

Przyjm ując fakt stabiłizacyi za pew ny i 
trw a ły , Bank państwa obniŻ3rł od 1. lipca pro 
cent dyskontowy od krótkotrwałych poży­
czek z 18— 24 na 2 procent miesięcznie.

Stabilizacyę cen zaw dzięcza się. zdaniem 
prasy, nadchodzącemu okresowi żniw, likwi- 
dacyi głodu (? ) i zmniejszeniu emisyi.

REPERTUAR TEATRÓW  MIEJSKICH 

T e a t r  w ie lk i .
W e wtorek 18. lipca o godz. 7‘30 „Manewry 

jesienne" operetka w  3 aktach.
W e środę 19. lipca o godz. 7‘30 „Ostatni 

walc" operetka w  3 aktach.

W e czwartek 20. lipca o godz. 7‘30 „'Szal 
miłości" operetka w  3 aktach.

W  piątek 21. lipca o godz. 7‘30 „Manewry je­
sienne" operetka w  3 aktach.

W  sobotę 22. lipca o godz 7‘30 „S za ł miłości" 
operetka w  3 aktach.

-o—
TEATR MAŁY.

W e wtorek 18. lrpca o goaz. 7‘30 „Kiki" ko- 
medya w  3 aktach Picarda.

W e środę 19. lipca o godz. 7‘30 „Kiki ko- 
medya w  3 aktach Picarda.

W e czwartek 20. fipca o godz. 7‘30 „Kiki" ko- 
medya w 3 aktach Picarda.

Prem iera nast-ojowej Komedyi dramatycz­
nej, przędz’wnej i fenomena nej w pomyśle swej 
fa uły, niep sr<o'ite arcydzieło filmowe w 6 akt. 
p. t. „JEJ K A P R Y S ". Główne role odtwarzają 
nowe gwiazdy e ran : tr ^za Zena Kenn i C *n* 
way Tearle. M ARYSIEŃKA i KOPERNIK . 6387

Zmiana pro ramu i repo tuaru w c rku 
A. C in isellicgo (Lwów, plac Bema). Nowe nie- 

e otrak ye. BIM — BOM w nowych aktual­
nych kreacypch. Początek o godz. 20. 63S6

K u r s a  g i e ł d y  lw o w s k ie ł .
Wa!u£i filarkowa*
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WIADOMOŚCI GIEŁDOWE.
Lwów, 17 iipca.

Giełda dzisiejsza mało ożywiona. Na targu 
akcyi przemysłowych zastój. Sporadyczne trans- 
akcye w  Chodorowskich po dotychczasowymi kur 
sie 3775. PTH. po 62S i w  Oikosach po 6900. DJa 
akcyi bankowych i papierów lokac. brak za­
interesowania. Kursa walut zagranicznych nacgói 
słabsze. Berlin z 1270 obniżył się na 1260. Praga 
bardzo poszukiwana, płacono 128. Wiedeń począt­
kowo 19.50, pod koniec słabszy 19.12 i pół. Trans- 
akcye w  dewizach na Brukselę po 425. Paryż po 
460. Budapesyt po 4.50. Za efekty'wne dolary pła­
cono 5580. Teudencya zniżkowa. Usposobienie re­
zerwowane z powodu braku wiadomości i  Kra­
kowa i Warszawy.

Z GIEŁDY NIEOFICYALNEJ.
Wczoraj przez cały dzień bytfa tendeneya 

chwiejna, ceny się zmieniały o 20 do 30 punktów', 
od godz. 6 wieczorem nastąpiła na dolary znacz­
na zwyżka, która wynosiła o 100 do 120 punktów, 
zaś marki niemieckie o 40 punktów się podniosły. 
Na korony auistr. stempl. znaczna zniżka. G)brót 
średni.

'Dolary amerykańskie 5400 do 5500, 1-ki i 2-ki 
4380 do 5400, kanadyjskie 5380 do 5400, 1-ki i 2-ki 
5280 do 5300, marki niem. 13 do 13.05, setki J2.70 
do 12.90, drobne 12.50 do 12.80, leje 32 do 33. dro­
bne 31 do 32, kor. czeskie 120 do 126, drobne 120 
do 124, austr. tys. now. em. 600 do 650, anstr. tys. 
star. em. 1700 do 1720, setki now. em. 60 do 65, 
setki star. em. 165 do 170, 50-kor. 35 do 45, 20-kor. 
24 do 28, 10-kor. 12 do 14, 1-ki i 2-ki 40 do 50, ru­
ble 500-ki 1.50 do 1.60, 100-ki 1.55 do 1.65, 25-ki 
1.00 do 1.65, 10-ki 1.40 do 1.45, reszta drobnych 
dumskie 1000-lci 25 do 32, 250-id 15 do 22, karbo­
wańce 1 do 2.80, hrywny 3.80 do 7.80, franki fran­
cuskie 450 do 460., funty szterl. 22200 do 22500. 
franki szwajc. 890 do 920.

Złoto: 20—kor. 21800 do 22200, 20-frank. 20800 
dc 22200, 20-mark. 24500 do 25000, funty szterl. 
21000 do 21500, 10-ru.bŁ 27.200 do 28.000, dolary 
5460 do 5480.

Srebro: Korony 390 d o400, 5-kor. 2000 do 
2080, floreny 1080 do 1100, ruble 1850 do 1800, ko- 
piejki 7.50 do 8.20, dolary arner. 4600 do 4650, po­
łówki i ćwiartki 4400 do 4456, doiary Kanad. 4400 
do 4420, drobne 4250 do 4280, leje 380 do 388, au­
striackie sterrrpi. 21 do 23, austr. przekazy 17 i pół 
do 18 i pół.

URZĘDOWA CFjDUŁA 
Giełdy zbożowej i towarowej we Lwowie.

Lwów, poniedziałek 17 lipca 1922.
Godzina 6 wieczorem

Jęczmień: małopolski onzemiałowy 26.500. 
Owies: małopolski 21.900.

GIEŁDA ZBOŻOWA.
Lwów, 17 lipca.

Podaż w  życie po 13.400 do 13.600 za 100 kg.



Stt. TO ..GAZETA POP.ANNA** 6433.

słafya załadowcza — tudzież w  o-szenicy po 
18.300 do 1S.S00 przy bardzo ' slaóyirri' popycie. 
Transakcye yj jęczn+eniu po 1.6.500 i owsie po 
31.950 loco stacya załadowcza. Turdencya chwiej­
na, usposobienie bez ochoty.

Następie zebranie giełdy zbożowej odbędzie 
się we środę dnia 19 lipca 1932 o godz. 5. d o  pot

KURSA GIEŁ1 >Y WARSZAWSKIEJ.
Warszawa. 17 lipca, 

(PAT.) Papiery wartościowe. Transakcye. 
4  proc. pożyczka premiowa 1450, Warsz. pożycz­
ka przeze rnośći 86 i pół, 4 i pół prc. listy zast. 
Bauku kredyt.. <rb.) 213, 4 prc. listy zast. Bar.lcu 
kred. krJjj| 56 i trzy czwarte.

Waluty i .dewizy. Transakcye. Uoiary St. Z.i. 
5550, |raaiku franc. 462 i pół, marki mem. 12.75, ko 
reny czeslde 128 i jedna czwarta.

Czeki. Transakcye: Na Belgię 43S, 3erlin 
1,2.60, Gdańsk 12.60, Londyn 25OU0. N. Jork 5600, 
Paryż 467 i pół, Wiedeń 19 i pół, Praga 129.

Akcye. Transakcye. Bank handl. Warszaw­
ski 5550, Bank kredyt, warsz. 350C, Schalce i K r 
jows-ki 6060, Bank dla handlu i pr^em. 6125, fow . 
akc. fabryki cukru 46200, Tow. przem. drzew1 
1450. Warsz, Tow. kop. węgja 7600, rJCpoop, Rau 
5 f .oeweiistein 4675, Ostrowieckie zakłady £500, 
Rudzki i Ska 2725, Starachowice 6100, Pocisk 8)5, 
J. Borkowski 1425: Warsz. Tow. trans-p- ' żegl. 
Polska natta 1950.

KRONIKA SPORTOW A.

Ogólno-polskie zawody lekko-atletyczne*
Dzień dragi,

P rzy  wymarzonej wprost pogodzie rozpoczę­
ły  się zawody a krorkoŁrwała ulewa me stała się 
,na szczęście przeszkodą w doprowadzeniu zawo­
dów do końca.

Interesujący program mieścił w  sobie dwie 
atrakeye sportowe: a to bieg na 3000 m. / udzia­
łem wszystkich „s ław 1 tj. kapt. Barana, Kurletta 
i Ziffera, a poza teni pierwsze lekkoatletyczne za­
wody pań.

Bieg na 3000 m. by) też w  istocie ogromnie 
ciekawym, liczny start (11 zawodnikótw) rewne 
prawie walory prowadzących, wreszcie emocyo- 
nujący finish, to wszystko złożyło się na obraz 
j w z k w j  walki.

Druga atrakeya tj. zawody żeńskie stanowi­
ły  pod 'każdym względem udatne zdarzenie spoi- 
towe. Odpowiedni kostyum, karność zawodni­
czek i wcale dobre wyniki nadały zawodom żeń­
skim odpowiednią wartość sportową i iyczyćby 
sobie wreszcie należało, ażeby ta nowość zna- 
fezia w  kołacl. naszych pań liczny szereg zwolen­
niczek.

Skok o tyczce nie odbył się wobec jednego 
tylico zgłoszenia.

Bieg rozstawny drużynowy 106+200 r 400 r; 
80C m. 1) Drużyna Polonii Sośnicka—Rothen— 
Habicb—SwiętocJrowski 3:48.6. 2) Lrużyna Pogo­
ni Sponner—'Gótt— Dręgiewicz— W. Kuchar 3:49 2 
Jak wyżej podano wynik unieważniono.

Do oceny ogólnej odbytych zawodów 'po­
wrócimy jeszcze w  najbliższych dniach.

rreme wymku w  biegu rozsta wnym, wskutek nfe- 
nafeżyiej kontron czasu nie powinno było mieć 
mie+ca.

Wyniki były następujące: ,
Bieg ra 20u m 1) Rofhcrt (Polonia) 24.5, 2) 

Weiss. 3) Rej, obaj AZS. Warszawa. Interesująca 
walka między pierwszym i (łrugim.

Skok w dal z rozbiogłem. 1) Sośricki (Polo­
nia) 6.31 m. 2) W . Kueirnr (Pogoń) 6.25 rrt. 3) 
Świętochowski (Polonia) 5.93 m. |

Bieg pan na 60 m. 1) malutka panna Zosia 8.9 
sek. rekord polski (dotychczasowy rekord ustano­
wiony w  Poznaniu 9.7 sek.). 2) prra Irka 3) pna 
Bronia.

Rzut dyskiem. 1) Szydłowski (Pogoń) 37.16 
m. 2) Cybulski (Pogoń) 35.01 m. 3) Piątkowski (Al 
Z. S. warsz.) 34.75 m.

Bieg na 3006 ra. 1) Ziffe.r (Korona — Warsza­
wka) 10:7.4. 2) kpt. Baran (Pogoń) 10:9. 3) kapt. 
Kurleito (Cracovia) 10:14.

Skok w da! pań. 1) pna Bronia 4.05 m. (rekord 
j polski, wyhjjk bardzo dobry wobec akordu świa-

7AW OP7 cEKKO . ATLETYCZNE
o mistrzostwo Odcręgu lwowskiego odbędą się w 
dniach 22 i 23 lipca na boisku ,Pogoni“ .

Początek każdego dnia o- godzi. 4 30 popol.
Program obejmuje.
Biegi: 100 m., 200 m„ 400 m., 800 m„ 1500 m., 

oOOO m. Skok: w  dal'z rozbiegu, w w yż z rozoie- 
gu, o tyczce, trójsWk. Rzuty”: dyskiem, kulą, o- 
szczepem i chód na 3000 m. Zgłoszenia do zawo­
dów należy sfcierorwwy ać pod adresem: T. Ku-
vhar, Lwów, SaJownicka 80. Termin zgłoszeń 
upływa dnia 20. lipca. Wpisowe do poszczególne­
go punKtu od zawodnika 10C marek.

15 lipca. Biali L (Lwów) — Pogoń II. (Stryj) 
2:5 (0:3).

16 lipca. Biali I. (Lw ów ) —  Pogoń L (Stryj) 
0:7 (0:6).

„Biali-1 przegrywając z „Pogonią 1“  z tak ma­
łym wynikiem, godnie zarepreze-n-towali się jako 
trzecięklascwy klub, grając z prer wszo klaso wy tu 
klubem.

""-‘■EJ*-'*
WARSZA W A —ŁÓDŹ.

Łódź, 17 lipca.
15 bm. odbyły się w  Łodzi międzymiastowa 

reprezentacyjne zawody piłki nożnej między War 
szawą a Łodzią. Wynik pcczątkowy 1*1, końcot 
w y 3:2 na ko zyść drużyny «xizkiej. (AW .)

Wisła — Czarai 4:3.
Kraków, 16. lipca.

Organizacya zawodów nie stała natomiast na towego wynoszącego 4.42 m. 2) pna Irka 3.93 m. 
tym .poziomie co w sobotę, a zwłaszcza unie w aż- 3) pna Zosia 3.72 rn.

fljtóm i m i
w sprawach ogł>js«;ń zu- 
psłnia bt >,łktu d w Admi­
nistracji Lwów, S.ekcia 4

FRANCUSKI W YŚCIG SAM O CH O D O W Y.
W  w,;el:k'ch zawodach klubów automobilo-ł

w y  eh francuskich w Strassburgu, pierwszy przy­
był do -mety Felice Nar.arro na automobiilu ..Fiafc* 
w 6 godz. 17 ir,'n. 22sek. OPAT.)

©g ł o s z e n i a m  u
o t w ar tw  c »  I y d z ień  
do godziny 7 - moj wie­
czorem bwz przerwy. rvn>

F-CSftUY I PRAC3

Lokaj kawalsi liczący lat 50 poszukuje posady zaraz. 
Zgłoszenia .Lokaj" AcUntnistracya. 5)28

Gimnazyum żeńskie poszukuje polonisty (z histdryi) 
i przyrodnika — Warunki podług umowy. — Oferty 
Częstochowa, Biuro Otrąbka d a Z. 6321

LEŚNICZEG O  rutynowauego, poszukuje się do zarządu 
większego rewiru. —- Zgłoszenia pisemne z życiorysem 
odpisami świadi ctw przesyłać a,:lw. Dr. Choitodeck , 
Lwów, ul. Jagiellońska 8. — Nieuwzględnione zos.a.ią 
bez odpowiedzi. 501 +

M IE S Z K A N IA , L O K A L E , S K L E P Y

G kdzya ! Willa nowa, couifcrt, pięć pokoi zaraz do za­
mieszkania, pól morga ogrodu, okolica „Sttyjski Park* 

sprzedam z «  ośtn milionów. Wiadomość codziennie do 
4 j.o południa, inżynier owa Mehrerowa. Zofii 6, I. piętro.

5020

P o  wynajęcia w centrum miasta lokal nadający sią
na słcłrd lub przedsiębiorstwo rrz:myślowe, składa­
jący się z dwóch dużych sal (11 "50/6 15 i 6 ‘30/5 15) 
i z dwóch mniejszych o wymiarze 5/3‘20 i 2‘20. — 
Złoszenia przyjmuje Jaworski, ul. Siiiadeckifb 1. 2, od 
godz. 9 —10-tej. 6354

ttłody  kawaler, kupiec, dobrze syioowany, poszukuje 
mieszkauie 2 pokoi umeblowanych z utrzymaniem, 
n jchetaiej w okolicy ul. Sapiehy lub Parku, przy
i pszej rodzinie. Poirodnlatwo wynagrodzone.— Zgio- 
srenia ped .Natychmiast*. —  Biuro Scherera, Pasaż 
Pi nsman . 501 i

Poszukuje się z pierwszej ręki cc em kupna "  wago­
nów owsa, 5 wagor.ow si na, i wa-on siomy 
sieczką i 1 wagon s orry mierzwej. —  Rc; .ektuje si ', 
jedynie ra towar pisrwszorządne; jakości. — Szero 
góiowc alerty upnsza eią nadsyłać pod r.zyfrą: ,1 -2.
H N E R YA* d:> Adm.nistr. „Gazity i'orann:j*. 0309

A O M S 3 T 3 1
°O tr* buj wieksze kompiersy lisów  świerkowych do 

liaiychm astewe' o splolvcy>. Dokładna kztkujaryn i, 
oferty, Koi rzyńsk’, Kr snn, 6379

Motory ropne od 6 do 126 HP. Maszyny, młyńsk'* 
kamienie, transmisye, pasy, po cenach konkurencyj­
nych poleca „P il O T ‘ , I wów, datorego 4. 338J

Fortepian, krzyżowy krótki, tanio sprzedam, ul. D!u- 
gosza 20. 499 -

T e le fon y  m iędzym iastowe, renTr.lki t*'ef. i dzwonki 
:lektryczue, nadeszły do firmy HENRYK SONNEl, 
SCHEIN, Lwów, ul. Sienkiewicza li. 5001

Maszyna paro U'a 14 do 18 HP. WISZ z kotłem na­
tychmiast do sprzedan;a, oraz dwie wiertarki moto­
rowe. Wiadomość, Lwów, Odbudowo, ul. Słowackiego 
1. 14. 500J

M. STEINHAUS, Lwów, ul. Krasickie*! 18 a, poleca 
ze składu walce pojedyncze i podwójne, oraz kamie­
nie młyńskie do W'zejkieg^ .odziju mi lenia. 4711

Pieski bernardynki biało-żólte, bardzo ładne do nabycia. 
Suopkowska 18. 5029

Kupię wózek na trzech kółkach do wożenia choicg .. 
W iadomość ulica św. Jacka Nr. 16 od godziny 10 i o  
12 i a-l 3 do 5.; 5018

"Sii^ŻV^aV do szy'ia roż-:y n ”  ste ru w, oraz czr,- 
ści skliAtowe d o tyh że . Wszelkie przybory clia ko­
larzy, jak Płaszcze, W ęże, Dzwonki, Latarki 
karbitowe i t. p. poleca najtaniej Magazyn arty- 
V u łć iv  sportowych P ^ IE O i lŁ D ,

Ł tybw , r ; U e s  J d ą la iilrŃ a k a  Q. 496"

j jw  C ordynuje w chorobach we<

ZIELONA 17.
erycznych skórnych. —

4749 O t) 3 5.
Specyaiista chorób skórnych i wenerycznych

D r, M  C H A Ł  S iA L D S T IS , .
Lwów, Sykstu Ita 17, oril. od 8—9 i 12—6. 47 i

Dr. ^^ahsynpli9{? HOCLER
ord. w ch.crobact dzieci. Szczepienie od 2 — 4, ul.

KLeparowska. L II. p. 4809

w e n e ry c zn e , s k ó rn e , za tFe- 
rza le  le c z y  snecy l l i s ia  4350 

Ds*. F F I S Ć ł l ,  tz lic a  W a ł o w a  1, 11.

Specyalist.-j chnróo skórnych i wer.erjczny:h 
P * ł! f “ kundaryusz szpitala v/ied i
lei, m '  lwowskiego ordynuje od 8
12 — 1 i 3 -6 , Lwów. Asnyka 1 (róg Pańskiej). 4867

9,

bfihgrft-dtnta&ta M. CiaekissHi
Str.,j. riobieskiegt) 9—11 (rioin p. drowej Pp:zenik).
Pracownia dentystyczna - techniczna.

5074

.JadwlgC* odbierze list w Administracyi. Poste-restau- 
tc szyfrów ane nie przyjmuje poczta. „Dyskrecva*.

' 5619



Nr. 6439. „GAZETA PORANNA** St*. 11,

„P^aitis"
Naturalna woda stołowa pierwszorzędnej jat:ośei (a la 
Gieshiibler). Wysyła i dostarcza Zarząd źródła ,De aj- 

tis* w Pacykowie po i Stanisławowem. 5863

FARb ARNJA i PRALK1A
Józefy Bartków pizy ul. i wowskich Dz‘eci Nr. 10. po­

leca się P. T. P . bliczności. 5G10

Zliiii mm sinnui i lota
znajdą pracę v* fabryce maszyn 6322

•Cyklon* w Przem ili.
P O T  I M  W  O  Pi
E C >a. rąk i pach zapobiega i zaakoLai«w. 

usuwa powszechnie m any

„S U O O B Y iT
w  f imdt iLach s sitkiem, 

wyrobu farma.- labor. »Apt. K O W ALSK I* w  waruza-
wiu, Miodowa 5. Sprzedaż w aptekach, składach apt - 
czaycli i pu.fuice.ysch. Sposób użycia dołączony jo  

każdego pudeł- a. 5958

Kunim wa wszssri sli himoBiiiKli attytli.

o

dla budowy we LWOWIE, wykonuję 
po 12— 15.030.— Mp. za1 mb. łącznie 
£ rurami, pompy wypożycza sję na 
cały czas budowy —  Fvm a: FR.

DOK1N2K, Lwów, Listopada 37.

dobrze prosperująca 3 pokoje, kuchnia, do tego 10 moig 
dobrej ziemi wydzierżawię; 1 koń, wóz, bryczka na 
sprzedaż; może być tylko także sama pi. karnia objęta. 
Zgłoszenia uprasza. Aguncya K nosowa M, Koialewski 
I i.ka. Poznań (Wildo) Strumykowa 33. Telefon 2478.

EMU iłicieiij
oryginalną angielską —  poleca 

T-wrt , ,3K - 0  M T © F O ' X . ‘s 
Lwdot, u iiia  Synstaska 54 .

TELEF. NR. 820. 5009 TELEF. NR. 820.

Biała obuwie
czyśc’. i odnawia nieszkodliwy i wypróbowany

B IAŁO  BŁYSK**
W u z ę d z i e  d o  n a b y  t i a !

Główny skład w ysyłkow y: 183C6
I „<£sALEN“ Lwów, Piesarska 53.

‘damy st ile w Tiajwiększyr.j wyborze gospodarstwa od 
10 do 200 .nórg dobrej ziairr, na wszelkich jgospodar- 
łtwaCn znajdują się masyw zabudowania, kompletny ży­
wy rr artwy inwentarz w cenach od 6 do 20 miliorów 
®arek. Także mniejsze go podarstwa po 2 do 4 milio­
mów mk. uaz folwarki każ ei wi ilkoścŁ Kamienice, ho- 
ole, g sdńce, wszelkie przedsiębiorrtwa. Zgłoszeni' u- 
mraszai Agencya Komisowa M- Koralewski 1 Ska. Poz- 
lań. Wilda Strumykowa 38, Telefon 2478- Przed uli- 
tznemi agontami ostrzegam. W biurze mojem obsługa 
tct-lna. Osiedlam każdego. Zważać na firmę. 6372

Me ii Uw!
ROIETY DO DRZWJ 
I C fJEN 2 BLACHY
STALOWEJ WYKONUJE

PIERWSZA KRAJ. FABRYKA

m  DAffJKA
W E  L W O W I E ,

•alica Jagiellońska L 2 4

JUŻ KADESfttY
najświeższe zagraniczne źurnale mód 

jesiennych i zimowych 1922/23. 
?,ftanteadx et Costumes de Promenaće“ 

„Confeciion Moderne H:’ver 1923 ‘ 
„Cosiumes Mi*m«aux Hiver 1923“ 
„Costumes El?gam Winter 1923“ 

,,The Corning Season“ 
„Uriginal Sfoiches for Winter 1923*‘ 

„New Łasiłeś Fashious" 
„London S tyles11 i inne

są di> ■ byc a po cenie najniższej w składzie żurn. i mód
@ S 5 I j ? £ >@ Ś 8 1 ik  fiiu ro  Dzienn ików  i og łoszeń  
K S S I L L i a S M  L W u W , u lica Sykstuska I. 8. 

Na piow incyę, do ml jsc kąpielowych i letnisk 
wysyłka za za li:zką . G385

rutynowanego z dłuższą praktyką w  przedsiębiorstwech

drzewne go mmi
Przem ysł drzewny, Lw ów , ulica Potock.ego 6, II. p. 

Zgl szrnia codziennie z odpisami świadectw. 4948

wykonuje naj‘artiej rytownik 5449

I. C O L D G E IE R
Lwów, ui, Sykstuska 17.

6006

„TEPEHA"
Spółka z ogr. oapow. ,

hwfi*?, Iiwy Swlaf 1.8.
Bistami p  eenzEb telraraifipjslr

Motory, Blachę żelazną i cynową, 
Żelaza wszelkiego gatur.hu, Pasy 
shórzane, parciane, Płótna Konopne, 
PaKuły i inne techn. materyeły.

Przyjmuje zamówienia na

W Ę G I B K i
górnośląski i dąbrowski. 6S24

Obywatele!
Setki realności, domów, will, fabryk, ma­

jątków ziemsl ich, lasów ect. w PoznaAskienr na 
Pomorzu i w Malop lsce ma poruczor.e do sprze­
dania jak: Gospodarstwo 313 morgowe z domem
mieszkalnem o 4 pokojach, dwa woły roboc/e, 
bryczka, koń, dwie krowy. Cena 6 i pół miliona 
marek.

Gospodarstwo 45-clo morgpws *  domem
masywnym i zabudowania gospodarcze jak: sto­
doły, stajnia, młockarnia, sieczkarnia aryl, 8 szu 
bydła, 3 konie. Cćiia 9 RllttonOW Plkp.

TrZ? domy, stolarnia, ogród owocowy za 
leden milion 250 fyslęsy IPftp.

Plłytl wolny Z domom mieszkalnem i skle­
pi mi. Inwentarz żywy: 4 konie, 5 krów, 6 sztuk 
bydła, 2 bryczki. Inwentarz martwy Kompletny.
Cena 25 mllionOw Plkp.

ftlisarnla O 4 bor. maszynach, b motor. 
z domem parterowym. Cena 15 mlllllibW W5tp.

Fabryka wag decymaimrh z całerr urzą­
dzeniem i maszynami. Cena 20 IilHIOOÓW Hkp.

Wielka fabryka mebli w mieście o 30-tu
tysiącach mieszkańców, leżąca przy rworcu ko- 
leji żelaznej, wzorowo ur ądzo^a, poslacu jącs 
wielkie zapasy drzewa. Cena OKOlO 25 miliCfaÓHł 
marek.

Uaiban la, kompletnie urządzona, 30 lat pro­
wadzona, jedyna na 5 powiatów, dom mieozkałny, 
zabudowania gospodarskie do tegoż, 7 morgów 
dobrej ziemi, o az bogaty żywy inwentarz, CB03
16 milionów Plkp.

Wielka piekarnia parowa na Podkarpaci 
Cena 14 milionów Plkp. 6365

jianc. fileasya Hantflnro-kOBlt.
Drohobycz, ul. Stryjska 99.

C A I I U I  P D  A  O l  S 9 8 I  H  a r t y ł i u ł y  p r>  c e n r t c h  K o n K u r e n c y j  
r  U  I  l l u l f f l r l  I S j f c l l  B  n y c h  poleca firma L IS O W S K I I L E S K O W K Z ,
S W  i U M B B U Ł  S M f f l f l a a w  Lwów, Rutowsk^go 7. naprzeciw Katedry. 6352

r
i 
i 
i

9 9 'S T O C R  C O N T I N E N T A L "
CEHTRAŁHT SKŁAD CJE SAIOCHODOWTCH. HSWSłłOWTCH, 

KSTOtYKŁOSłYCH, PCWOZOWYCH OKAZ MASYC89
W s r s z s w a , u l l : a  N o w y  Ś w iu t Kr. 6 5 . (r ó g  u lic y  Ś w l ą ł c k n y s k l t ] )  

poldca świeżo O - ^ B D Ó W  ceny fabryczneotrzymany transport

V .

„ A U T O - E L £ C T R l C “

I .  C S fliR O W S k ł, teł. 50-39 i 73-

I 
I
I 

J
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FabryRtk tuteK AURORA
jedyna najtańsza i najhygieiiiczniejsza w swych wyrobach wytrzymuje

wszelką konkurencyę 6031
L w ó w , p la c  B e rjr^ rd y frsR i 3,

[iliilili, Uwal i i i.! Węgiel górnoś ąski jakoteż z Zag ębia Dą­
browskiego, dostarcza stule i punktualn e 
znana przedwojenna firma węgłowa 5025

Kernard LEIB
w  Tarnowie,

^S!SS^!oco stacya natychmiast 6̂ S„ U aula
. kata „ T l i r  L s i i ,  W ń aaa  I - 11. , « 2

Dr. A. NADELLekarz chorób wene­
rycznych ! skórnych 
o r d / n n )e  o<f 12—1 i o d  3 — 5 p o  p o i  id . 

pL Halicki 7 (nad kawiarnią Centralną). 4 -22

Kto sią inter jsuje kupcem go­
towych fartuch )w, proszą o na- 
destan e adresu pon eważ wo- 
jażer mój w sierpniu objeżdża 
całą Małopolską (Galicyę 

_  wschodnią) i m ole przedstawić 
najnowsze koiekeye moich wyro- f im fn m  E n o n
bów. I  BORYKA FARTUCHÓW JM l U l  I  jJsSy 

Ł ó d ź ,  n i .  S i e i i ł d e w c z a  1 0 5 . 63 n

Poważna, jedna z najstarszych,

ittdt I l iM i  a laisiiiłt,
p o s t u R u j e  s o l i d n e g o

r a  L W Ó W  i O K O L IC E .
r  i-mdjyfać do biura ogłoszeń TEOFILA 
KASZKA, Wsrsaatsii, ul. Marszał&ow-

sS ii 115, pod .O KSZA". GflP?

B3ĄKARZY * * *
(manipulantów lasowych) do d biny i sosny z dłuż- 
azą praktyką w przemyśle i e!ci o. ie drzewnym na 
dogodnych warunkach w okolicy Lwowa poszukuje

P r z e m y s ł  d r z e w n y
F o t o c K i e g o  6 , I I .  p .

Zgłoszenia z odpisami świadectw codziennie w se- 
kret jryacie. 4947

Motor
J;V V W Ą  *: f. , 5 'V •>. r , : • ̂ s , V.:'* •.. , J*.;'.C7 - .fji rj”- •;* , >2-L‘ ł« -• :?/>•. >;■ ,- A.- ■ łMT-tfrM -Jśr

na gaz ssany pożąoany z g .zow.oą na . tzewo ewentu­
alnie na r°pą. Od 15 -20 koni w dobrym stanie ku ie. 
Oferty pod , Motor® Tow. Akc. „Reklama Polska®, 

War?zawa, Jasna 10. t:378

P-Sickują do ..upna - 
wywói za granicą w wiel­
kiej ilości: deski sosnow-ł1 
buóu!cov c i podl ł dy d 
bowe, —  Pośrednicy w - 
kluczeni. 6 7  7

D rzew o“Adresy przesyłać pod 
do Toiv. Akc. „Reklama Polska 
Jasna 10. Warszawa:

W PCW iC iE  ZALESZCZYCK .EM

2 sady owocowe
do wydzierżawienia — doborowe gatunki jabłek zimo* 
wych i ś iwek. Bhż ze inf rmacye udzieli: Zarząd dób: 

HORSKIĘ, 6380

i ła ja rą jc s y w szy

b i l  s l o w
i migrenę USśMtła z»ar-. 
p roszek  z „Kogutkie ■ f e a p r la ttJ

ilC llild
Żądać w  aptekach i skła 

dach aptecznych. 453‘.

fipleka ft Gąsscklep
vr W a r a ia w ie ,

WtflFBbPIAmieszanha roślinna 
c przyjamnym sma&u

v przeciw

„ p l a n t a "  mmih Piwni
Żądać w aptekach i składach aptecznych. 6338

Si .^LftNTfl,ł tamffoto 43.

New a w Malopolsce otworzona Fe bryka grzebieni i arty* 
kurów rogowych ,,KEE8AS“ uyrabia towary pod względem ja- 
' ości przewyższające towary zagraniczne, a ceny tychże kalku­
luje się w stosunku do cen zagranicznych znacznie niżej, a to 
z tego powodu, że odpada cło i koszta przewozu. —  Fabryka 
prz jmuje zamówienia tylke DURTOW NE, a przewodnią jej jest 
zadowolić pod każdym względem s oićh odbiorców. —  Zamó­
wienia upraszamy kierować cio biura Fabryki

lwów, tóSisa lysiakowska L, 75

FafryKa grzeMsnl

Długa 50, m. 45, tel„ 126— 44
p o l e c a

Palta podróżne dwustronne męskie najnowszy model za> 
graniczny po .15.989 mk, Zaliczeniem pocztowym dolicza­
my 75tt Mk. przy  zam^wienlac!^: stówych podać wzrost

ciski, śK flni, wysoki. 6376

Liofacya
,vr - 1

osina i zasomoca ofert pi­
semnych

na sprzedaż około 5000 m* drewna świerkowego i jo­
dłowego na pniu w Leśnictwie Huta, odbędzie się 
dnia 25. lipca b. r. w Dyrekcyi lasów i dobr skol- 
skich w Demni wyżnoj. Bliższych informacyi o wa­
runkach sprzedaży udziela na żądanie wymieniona 

Dłtfrekęya, poczta Skole. 6381

duktem apukl drab, „Prasa" «L Sokola 4. Odpow, redaktor* A lA h Y A fl m iACttALsrfU,


